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KALENDARZYK
Dziś środa, dnia 2 listo­

pada — Dzień Zaduszny.
Jutro czwartek, dnia 3 

listopada — Huberta, Sylwii.
Pojutrze piątek, dnia 4 

listopada — Karola, Baro- 
meusza.

POGODA
Dziś będzie pogoda pochmurna, 

przelotne opady deszczowe, tem­
peratura najwyższa 65 stopni, 
w nocy 50-55 stopni. Wiatry połu­
dniowo-wschodnie 10-15 mil na 
godzinę.

Jutro, deszcz, temperatura naj­
wyższa 62 stopnie.

Wschód 6:24, zachód 4:44.

USA OSTRZEGAJĄ PAŃSTWA
Porachunki ‘Prawne’ 

z Dysydentem
Warszawa — Agencja prasowa 

PAP podała następującą wiado­
mość: “Kolegium do spraw wy­
kroczeń przy naczelniku dzielnicy 
Śródmieście w Warszawie ukarało 
Leszka Moczulskiego karą 3000 zł 
grzywny za wykroczenie z art. 140 
kodeksu wykroczeń (co w języku 
prawniczym oznacza publiczne do­
puszczenie się nieobyczajnego 
wybryku)”.

Nieobyczajny wybryk może ko­
jarzyć się z ostatnią sprawą Ro­
mana Polańskiego lub z gwałce­
niem staruszek, tymczasem nic 
podobnego — Leszek Moczulski, 
dziennikarz, jeszcze niedawno pod­
pora tygodnika “Stolica”, zalicza 
się do czołówki obrońców praw 
ludzkich i obywatelskich 1 to jego 
zaangażowanie wspomniane “kole­
gium” zalicza do kategorii “nie- 
obyczajnych wybryków”.

Prawa Ludzkie Drażnią Moskwę
Propagandowa 
Niespodzianka 

Breżniewa
Moskwa. (UPI) — Sowiecki pre­

zydent Leonid Breżniew, w przemó­
wieniu wygłoszonym dla zainauguro­
wania obchodów 60 rocznicy rewolu­
cji bolszewickiej, wystąpił z pro­
pagandową “niespodzianką”, a mia­
nowicie z propozycją uchwalenia cał­
kowitego zakazu jakichkolwiek do­
świadczeń nuklearnych, obejmujące­
go nawet wykorzystywanie energii 
atomowej dla celów pokojowych, jak 
np. przy budowaniu kanałów.

“Jesteśmy gotowi wprowadzić bez­
terminowy zakaz wszelkich doświad­
czeń z broniami nuklearnymi i za­
wiesić wybuchy atomowe, dokonywa­
ne dla celów pokojowych . . . 
Mamy nadzieję, że ten ważny krok 
Związku Sowieckiego zostanie wła­
ściwie oceniony przez naszych part­
nerów w rokowaniach, co pozwoli 
wytyczyć drogę do porozumienia, na 
które ludzkość tak długo już cze­
ka” — powiedział Breżniew.

Szef komunistów sowieckich prze­
mawiał na inauguracyjnej sesji z 
udziałem wszystkich członków komi­
tetu centralnego, najwyższego so­
wietu ZSRR i najwyższego sowietu 
federacji rosyjskiej oraz 123 delega­
cji zagranicznych, reprezentujących 
104 państwa.

Wniosek sowiecki, dziś sprecyzowa­
ny przez Breżniewa, został zasygna­
lizowany już na początku paździer­
nika w nocie przekazanej delegacjom 
w Narodach Zjednoczonych. Członko­
wie delegacji amerykańskiej stwier­
dzili wówczas, że propozycja sowiec­
ka jest drobiazgowo badana, chodzi 
bowiem o uzyskanie pewności czy rze­
czywiście dotyczy wszelkiego rodza­
ju broni nuklearnych.

Z okazji rocznicy rewolucji bolsze­
wickiej “białokamienna” Moskwa 
straciła swoją szarość i przybrała 
świąteczny wygląd. “Kosmetycznym” 
zabiegom poddano wszystkie szyldy 
i znaki uliczne. Na słupach zakwi­
tły pęki czerwonych flag, a na ścia­
nach domów pojawiły się gigantycz­
ne slogany, sławiące osiągnięcia “so­
cjalizmu” i wzywające masy “do 
proklamowania komunizmu”, co ma 
być najwłaściwszym uczczeniem re­
wolucji z 1917 roku.

Sztorm 
Na Pacyfiku

(UPI) — Niezwykle silny sztorm 
na Pacyfiku u wybrzeży stanu Wa­
shington spowodował straty material­
ne w Seattle i okolicach. Wiatry 
dochodzące do prędkości 125 mil na 
godzinę powalały drzewa i słupy te­
legraficzne, które z kolei zrywały li­
nie wysokiego napięcia. Dziesiątki ty­
sięcy mieszkańców Seattle było po­
zbawionych dopływu prądu. Fale 
przypływu dochodziły do 20 stóp wy­
sokości. Przynajmniej jedna osoba 
prowadząca samochód w czasie burzy 
poniosła śmierć. W Newport Hills, 
które jest przedmieściem Seattle, za­
waliła się plastykowa kopuła krytego 
basenu pływackiego. Na szczęście 
nikt nie utonął i wszystkim amato­
rom kąpieli udało się uniknąć poważ­
niejszych obrażeń.

W Trosce o Zęby
Birmingham, Ala. (UPI) — Nau­

kowcy przy Uniwersytecie Alabamy 
twierdzą na podstawie przeprowa­
dzonych doświadczeń, iż szczepienie 
krów może wzbogacić mleko w prze­
ciwciała, które będą zapobiegać 
pruchnicy zębów u dzieci. Metoda 
ta byłaby szczególnie pożyteczna w 
rozwijających się krajach Trzeciego 
Świata o niedostatecznej opiece den­
tystycznej.

Belgradzkie 
Pogróżki 
Woroncowa
Szef Delegacji 
Sowieckiej Zagroził 
Zerwaniem Obrad 
Belgrad (UPI) — Przewodniczący 

delegacji sowieckiej na konferencji 
w Belgradzie — ambasador Juli Wo- 
roncow wystąpił z ostrzeżeniem w 
tonie dotychczas nie stosowanym, pod 
adresem Francji, Wielkiej Brytanii i 
Kanady, że jeżeli delegaci tych 
państw nie zaniechają “ostrych ata­
ków” przeciwko Moskwie przy okazji 
omawiania praw ludzkich, to może 
dojść do zerwania konferencji.

Przewodniczący delegacji amery­
kańskiej, ambasador Arthur Gold­
berg zignorował pogróżkę Woronco- 
w. W swoim 50-minutowym przemó­
wieniu wymienił on Związek Sowiecki 
i Czechosłowację, wskazując na abso­
lutną konieczność oszacowania wyko­
nywania postanowień Umowy Helsiń­
skiej z 1975 roku.

“Trudno jest uznać za usprawie­
dliwione aresztowania i skazywanie 
pokojowych rzeczników, których pro­
cesy w poważnym stopniu kłócą się z

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Fala 
Tajemniczych 

Pożarów
Monson, Mass. (UPI) — W ciągu 

ostatnich dwóch miesięcy zanotowano 
tutaj aż 13 pożarów, które wg. po­
licji zostały spowodowane umyślnie. 
Szef tutejszej policji Robert Rowland 
twierdzi, iż początkowo pożary wystę­
powały w piątki w nocy, później 
w soboty, a obecnie w poniedziałki, 
również po zmierzchu.

Jak na razie brak jest jakichkol­
wiek poszlak, które umożliwiłyby 
zidentyfikowanie i schwytanie pod­
palacza czy też grupy sprawców.

Ostatni pożar wybuchł w opuszczo­
nym, drewnianym domu na terenie 
tutejszego szpitala. Dom służył jesz­
cze niedawno jako kwatera dla nie­
których pracowników Monson State 
Hospital. 30 strażaków zmagało się 
z żywiołem przez blisko 3 godziny 
zanim zdołano opanować pożar.

Wcześniej podpalono m.in. biura 
firmy elektronicznej w Monson, ko­
tłownię w jednej ze szkól średnich, 
gabinet lekarza a nawet piwnicę ko­
ścielną.

Seoul Zaprzecza
Seoul. (UPI) - R^d Korei Płd. 

zaprzeczył doniesieniom jakoby był 
skłonny zezwolić Tongsun Parkowi, 
kluczowej osobistości w washingtoń- 
skim skandalu łapówkarskim, na spo­
tkanie z członkami amerykańskiej 
komisji śledczej w jakimś kraju neu­
tralnym.

Wniosek Derwińskiego
Washington, (kor. wł.) - Kongres- 

man Edward Derwiński (R-Ill.), czło­
nek ważnego komitetu d/s między­
narodowych przy izbie Niższej Kon­
gresu, wystąpił z apelem, aby De­
partament Stanu podjął inicjatywę 
w przygotowaniu specjalnej sesji 
Zgromadzenia Ogólnego ONZ, po­
święconej walce z terrorem. Derwiń­
ski proponuje podpisanie przez pań­
stwa członkowskie konwencji, naka­
zującej sankcje wobec tych krajów, 
które udzielają schronienia między­
narodowym bojówkarzom i porywa­
czom samolotów.

Terroryzm Zagraża Światu
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Senatorzy 
Zmieniają 

Zdanie
Washington (UPI) — Senacki komi­

tet prawny anulował swą poprzednią 
decyzję, glosując ponownie za po­
stępowaniem kryminalnym wobec 
nielegalnych posiadaczy małych ilo­
ści marijuany. Jeszcze w ub. tygo­
dniu, głosując 6-4, komitet zdecydo­
wał, że posiadanie narkotyku w mak­
symalnej ilości jednej uncji powinno 
Stanowic wykroczenie prawne — a nie 
przestępstwo kryminalne — oraz być 
karane jako takie tylko grzywną 
$100.

W tym tygodniu głosowano jednak 
12-1 za wnioskiem zgłoszonym przez 
senatora Orrina Hatcha, R-Utah, aby 
grzywną $100 karać nielegalne posia­
danie 10 gramów marijuany, czyli 
około jednej trzeciej uncji. Nie odno­
towano by jednak przestępstwa w po­
licyjnej ewidencji personalnej, co 
mogło by w przyszłości zaszkodzić 
oskarżonemu w karierze zawodowej.

Wg. obecnych przepisów prawnych, 
za posiadanie jakiejkolwiek ilości ma­
rijuany grozi kara jednego roku wię­
zienia oraz grzywny $5,000.

Carter Wystąpi Przed 
Kongresem Żydowskim
Washington. (UPI) — Prezydent 

ograniczył do minimum swój rozkład 
zajęć, przygotowując się do wystą­
pienia w dniu dzisiejszym przed zgro­
madzeniem Światowego Kongresu Ży­
dowskiego. Carter przypuszczalnie 
będzie apelował do proizraelskiego 
Kongresu, o poparcie dążeń obecnej 
administracji do wznowienia pokojo­
wych rokowań na Bliskim Wscho­
dzie.

Przed Carterem, mówcą był se­
nator Howard Baker, R-Tenn., który 
skomentował pokojowe wysiłki admi­
nistracji Cartera jako “rosyjską ru­
letką”. W czwartek, planowanym mó­
wcą do żydowskiej organizacji będzie 
b. sekr. Departamentu Stanu Hen­
ry Kissinger.

Samolot USA 
Eksplodował

Sydney. (UPI) — Tuż po starcie 
z lotniska bazy australijskiej pod 
Sydney, eksplodował w powietrzu sil­
nik wielkiego samolotu lotnictwa USA 
— C-141 Starlifter, zasypując dzielni­
cę Richmond gradem stalowych od­
łamków.

“To cud, że nikt nie został zabi­
ty” — powiedział rzecznik policji.

Natomiast odłamki uszkodziły dru­
gi silnik samolotu, ale pilot zdołał 
wylądować na dwóch pozostałych.

USA Opuszczą 
Międzynarodową 

Organizację
Washington (UPI) — Jak oświad­

czył prezes federacji amerykańskich 
związków zawodowych George 
Meany, prezydent Carter postanowił, 
że Stany Zjednoczone wycofają się z 
Międzynarodowej Organizacji Pracy. 
Jako pierwsi inicjatywę w tym kie­
runku podjęli przywódcy unijni i prze­
mysłowi, wywierając naciski na rząd 
federalny. Meany wyraził rozczaro­
wanie, że doszło do takiej decyzji, 
podkreślając jednak, że jest to wła­
ściwa decyzja wg. uznania amery­
kańskich organizacji pracy.

Biały Dom tymczasem unika w tej 
kwesti komentarzy, aczkolwiek poda- 
je się, że prezydent Carter odbywa w 
powyższej kwesti narady z Sekreta­
rzem Departamentu Pracy Ray’em 
Marshallem.

Prokurator 
Niemiecki 
Ostrzega

Bonn. (UPI) — Kurt Reb- 
mann, prokurator generalny Nie­
mieckiej Republiki Federalnej, 
ostrzegł przywódców politycz­
nych i społecznych w tym kraju, 
że niebezpieczeństwo zamachu ze 
strony terrorystów nadal istnieje i 
wezwał ich do przedsięwzięcia wszel­
kich możliwych środków ostrożności.

“Scena do nowych aktów terroru 
została przygotowana. Nie do pory­
wania zakładników, ale raczej do 
ulicznych zamachów z bronią w rę­
ku. Wszyscy potencjalnie zagrożeni 
powinni być szczególnie ostrożni” — 
powiedział prokurator Rebmann.

Zapewnił on, że 16 terrorystów, po­
dejrzanych o udział w porwaniu i 
zamordowaniu Hannsa-Martina Schle- 
yera, zostanie ujętych.

“Schwycimy ich . . . Ale to nie 
jest sprawa ani godzin, ani dni . . . 
Konieczna jest cierpliwość”.

Prokurator Rebmann stwierdził, że 
bez cienia wątpliwości on sam jest 
obiektem wytypowanym przez terro­
rystów. Jego poprzednik na stanowi­
sku prokuratora generalnego — Sieg­
fried Buback — został sześć miesię­
cy temu zamordowany w ulicznym 
zamachu terrorystycznym.

Exodus Białych
Salisbury. (UPI) — Oficjalna sta­

tystyka rodezyjska wykazała, że w 
tym roku wyjechało z Rodezji 8,737 
białych mieszkańców, czyli więcej 
niż w ciągu całego roku 1964, który 
pod tym względem był rokiem re­
kordowym.

Ofiara 
Porwania 

Na Wolności
Amsterdam. (UPI) — Maurits 

Caransa, milioner holenderski, który 
w ubiegły piątek został uprowadzo­
ny w chwili, gdy wsiadał do swojej 
limuzyny, został dziś “cały i zdrowy” 
uwolniony, po wpłaceniu przez rodzi­
nę — w sposób i w miejscu nieu­
jawnionym — okupu w wysokości 10 
milionów guldenów, czyli 4 milio­
nów dolarów.

Wprawdzie od czasu porwania po­
licja otrzymała serię telefonicznych 
oświadczeń, w których anonimowi 
informatorzy twierdzili, że uprowa­
dzenie milionera jest dziełem terro­
rystów z bandy Baader-Meinhof, to 
nacjonalistów molukańskich, to wre­
szcie rodzimych radykałów, to jednak 
nikt tym informacjom wiary nie da­
wał.

Obecnie uwolniona ofiara porwania 
stwierdziła, że czterej jego prześla­
dowcy “mówili łamaną angielszczy­
zną z akcentem blisko-wschodnim”.

Caransa powiedział policji, że po 
uprowadzeniu go sprzed Klubu Bri- 
dżowego porywacze wieźli go samo­
chodem przez 45 minut, następnie 
umieścili w zapuszczonym budynku 
i w brudnym i ciemnym pokoju przy­
kuli łańcuchami do żeberek kalory­
fera. Caransa spędził pięć dni w peł­
nym ubraniu. Karmiony był w zupeł­
nych ciemnościach. Porywacze do­
starczyli mu dwa aparaty radiowe 
i pozwolili słuchać komunikatów o je­
go porwaniu. Milioner twierdzi, że 
był traktowany poprawnie i że w 
jego przekonaniu porywacze nie mie­
li zamiaru go zabijać.

Dbali oni o zachowanie swej toż­
samości w tejemnicy i przez cały czas 
występowali w rękawiczkach i w ma­
skach narciarskich na twarzach.

Okup został wypłacony w bankno­
tach 1,000-guldenowych, rzadko będą­
cych w obiegu, a ponadto numery 
wszystkich banknotów zostały zanoto­
wane, wobec czego powstało pytanie, 
w jaki sposób porywacze będą mogli 
wydać uzyskane pieniądze.

Straty Moralne
Genewa (NYT) — Szwajcarska 

komisja parlamentarna orzekła, że 
zdrada, jakiej dopuścił się gen. 
Jean-Louis Jeanmaire, były dowódca 
wojsk obrony cywilnej, który prze­
kazywał tajne informacje sowieckim 
szpiegom, spowodowała większe straty 
natury moralnej, podrywając za­
ufanie do korpusu oficerskiego, niż 
szkody dla bezpieczeństwa kraju.

Jeanmaire, który w czerwcu ska­
zany został na 18 lat więzienia, udo­
stępniał Sowietom — jak się okazało 
— informacje przestarzałe. Jego czyn 
był pierwszym wypadkiem zdrady 
kraju w całej historii Szwajcarii.

OPEC
Przed Skutkami 
Podwyżki Cen 
Ropy Naftowej
Planowane Wystąpienie 
Cartera o Trudnościach 
Energetycznych Kraju 
Washington (UPi) — W związku z 

przygotowaniami do kolejnego spot­
kania delegacji państw Organization 
of Petroleum Exporting Countries 
(OPEC), Stany Zjednoczone ostrze­
gają przed negatywnymi konsekwen­
cjami jakie miałaby dalsza podwyż­
ka cen ropy naftowej na rynku mię­
dzynarodowym. Sesja OPEC’u, która 
ma właśnie być poświęcona kwestii 
cen, odbędzie się w grudniu w 
Caracas, stolicy Wenezueli.

Rzecznik Departamentu Stanu Hod- 
ding Carter podał, iż 13 państw człon­
kowskich OPEC’u zostało powiado­
mionych o stanowisku USA, uznają­
cym konieczność utrzymania cen na 
obecnym poziomie dla zachowania 
stabilności światowej gospodarki.

Prezydent Carter odwiedzi Caracas 
jeżeli, zgodnie z planem, odbędzie 
podróż do 9 krajów pod koniec bież, 
miesiąca Ponadto odwiedziłby także

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Rezolucja 
Komitetu 

O.N.Z.
ONZ (UPI) - Komitet Polityczny 

ONZ uchwalił rezolucję, potępiającą 
piractwo powietrzne i wszelkie akty 
narażające pasażerów jak i załogę 
samolotu na niebezpieczeństwo. Rezo­
lucja wydaje się być odpowiedzią na 
groźby międzynarodowego stowarzy­
szenia pilotów o wstrzymaniu na 
świecie na okres 2 dni komunikacji 
lotniczej, jeżeli ONZ nie podejmie 
właściwych kroków w celu zapewnie­
nia bezpieczeństwa załogom i pasa­
żerom.

Rezolucja wkrótce znajdzie się na 
forum Zgromadzenia Ogólnego i se­
kretarz generalny ONZ Kurt Wald­
heim zapowiada, iż dokument uzyska 
zdecydowane poparcie członków.

Jak na razie nie poruszona została 
przez ONZ kwestia podjęcia akcji 
przez indywidualne państwa aby za­
pobiegać aktom terroru w powietrzu 
i na lotniskach.

Piloci odwołali swój dwudniowy 
strajk na późniejszy, nieustalony jesz­
cze termin, aby w ten sposób dać 
organizacji możność zajęcia się po­
wyższym zagadnieniem. Rezolucja 
wzywa wszystkie państwa członkow­
skie do podpisania zobowiązań o nie 
udzielaniu schronienia i jakiejkol­
wiek pomocy piratom powietrznym i 
terrorystom.

Arcybiskup 
Woli Więzienie

Tel Aviv (UPI) — Grecko-kato- 
licki arcybiskup Hilarion Capucci, 
skazany na 12 lat więzienia za pomoc 
w dostarczaniu broni bojówkom pale­
styńskim, oświadczył, że woli raczej 
pozostać w więzieniu niż być wyda­
lonym z granic Izraela.

“Ale — dodał arcybiskup-więzień — 
jestem żołnierzem w służbie Waty­
kanu i wykonam rozkazy watykań­
skie”.

Oświadczenie to pozostaje w związ­
ku z pogłoskami, że arcybiskup zosta­
nie z więzienia zwolniony, gdy tylko 
Papież o to poprosi. Tymczasem list 
Papieża w tej sprawie został zwró­
cony, ponieważ był adresowany do 
izraelskiego prezydenta Ephraima 
Katzira w Tel Avivie, co oznacza, że 
Watykan nie uznaje Jerozolimy za 
stolicę Izraela. W kołach izraelskich 
wyrażany jest pogląd, że drugi list 
Papieża, zaadresowany prawidłowo, 
będzie właśnie formą uznania Jero­
zolimy za miasto stołeczne.
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Movable Parts

wojna! — powtórzyły jak echa głosy

1236 N. Milwaukee

i wódz — mówił dalej Zagłoba — tym 
poczyna, im swoich żołnierzy pewniej-

Audiencje prywatne, publiczne, jak 
również generalne, powinny skończyć 
się około 1-ej po południu, najczę­
ściej jednak przedłużają się do go­
dziny 1:30, kiedy to Ojciec Sw. spo­
żywa skromny obiad, który jest bo­
gatszy tylko wtedy, jeżeli oprócz se­
kretarzy, są zaproszeni goście czy 
przyjaciele papiescy.

Nabożeństwa
W środę po mszy św. o godz. 8-ej 

rano, nowenna do św. Józefa, w dol­
nym kościele.
Posiedzenia

Tow. Niewiast Różańca św. będzie 
miało posiedzenie w niedzielę o 1:30 
po południu w sali zwykłych zebrań.

Tow. Apostolstwa Modlitwy będzie 
miało posiedzenie i doroczną zabawę 
w niedzielę o godz. 2 po poł. Upra­
sza się członkiń, aby przyniosły fanty. 
Losowanie

Tow. Najśw. Imienia Jezus urządza 
losowanie na Indyki w sali parafialnej 
we wtorek, dnia 8-go listopada o godz. 
8-ej wieczorem. Bilety są jeszcze do 
nabycia.
Wdzięczność i dzięki

Stowarzyszenie Pań Pomocy przy 
parafii urządziło tak zwany Rum­
mage Sale. Wynik na korzyść parafii 
był doskonały. Dochód $375 okazuje 
wspaniałą współpracę licznych osób i 
pracowników, oraz ofiarodawców. Na 
uznanie zasługują następujące osoby:

Florence Rydziński, Olga Krzyżak, 
Stella Sowa, Verna Bałut, Zofia Domi- 
nowska, Lavergne Wadas, Stella 
Lipińska i Elaine Lipińska, oraz Jan 
Rydziński, Władysław Wadas, Włady­
sław Krzyżak i Wiktoria Kolman.

Ofiarodawcom odzieży, pracowni­
kom i wszystkim, którzy przybyli na 
tę imprezę składamy serdeczne Bóg 
zapłać.
Rocznica ślubna

Zygmunt i Bronisława Piechocki 
obchodzą w tych dniach 53-cią rocznicę 
pożycia małżeńskiego. Przy tej okazji 
składamy im gratulacje oraz życzenia 
dalszego Błogosławieństwa Bożego 
oraz wszelkiej pomyślności. Szczęść 
Wam Boże.
Opłatek i kalendarz

Tradycyjny opłatek i kalendarz ka-

Miasto Watykańskie. — Ojciec 
Sw. wstaje około godziny 6 na dzwo­
nek starego budzika, którego używa 
od lat młodzieńczych. Od razu daje 
się mu we znaki dość silny ból w 
prawej nodze z powodu artretyzmu, 
który trochę ustępuje około południa.

Godziny poranne Papież poświęca 
na “audiencję z Bogiem”, w prywat­
nej kaplicy w Domu Apostolskim. 
Po modlitwach porannych i “Lau- 
desach”, Ojciec Sw. w asyście dwóch 
osobistych sekretarzy (ks. prałata 
Macchi i o. Magee) odprawia Mszę 
św. po łacinie według rytu posobo­
rowego: tylko w niedzielę we Mszy 
św. uczestniczy 5 sióstr zakonnych 
ze zgromadzenia “Maria Bambina”, 
które opiekują się mieszkaniem pa­
pieskim.

Około godziny 8:45 Papież już po 
śniadaniu udaje się do studium pry­
watnego, gdzie przygotowuje się do 
przyjęcia gości w ciągu dnia. Około 
godziny 10 schodzi do prywatnej bi­
blioteki, gdzie przyjmuje kardynałów 
i odpowiedzialnych za Dykasteria Ku­
rii rzymskiej, a następnie bisku­
pów, polityków, ambasadorów, ludzi 
kultury, odpowiedzialnych za życie 
społeczno-polityczne, religijno-kościel- 
ne oraz i tych, którzy prosili o au­
diencję “u Piotra” naszych czasów.

We wtorek Papież pozostaje w pry­
watnej biblitece aż do południa, aby 
osobiście przygotować środowe prze­
mówienie na audiencję ogólną (ma­
nuskrypty tych przemówień przecho­
wywane są w prywatnym archiwum 
papieskim).

Lekarstwa do Polski 
wysyłajcie przez 

APTEKĘ GLASZERA 
Fachowa obsługa. 35 lal doświadczenia 

957 N. Ashland Ave.. Chicago. III. 60622
1 Mak od Dhtwon ul.. Augusta Blvd, i Kennedy ExWay

Podobną wymianę — w ostatnich 
latach szczególnie ożywioną — pro­
wadzi KUL także z Uniwerstytetem 
w Nijmegen. Obecnie został powoła­
ny na Wydziale Nauk Humanistycz­
nych KUL Ośrodek Kultury Nider­
landzkiej. Kierownikiem Ośrodka zo­
stał doc. Eugeniusz Wiśniowski, se­
kretarzem — dr Jerzy Jeszke. Po­
wstała również Rada Naukowa: prof. 
Irena Sławińska, prof. Antoni Ma- 
śliński, ks. doc. Stanisław Napiórkow­
ski, doc. Piotr Kryczka, doc. Jan 
Czerkawski, dr. Michał Kaczmarow- 
ski, dr Tadeusz Chrzanowski i dyr. 
Andrzej Paluchowski.

Z początkiem roku akademickiego 
rozpoczyna się na KUL-u kurs nau­
ki języka ogólnoniderlandzkiego, któ­
ry prowadzić będą dr M. Khczmar- 
kowski i dr. J. Jeszke.

Yes, you're making the right 
fashion move when you swing 
out in this trio. Vest has new ex­
tended shoulder above casual 
shirt and back-zipped skirt.

Printed Pattern 4876: Misses 
Sizes 8. 10, 12, 14, 16, 18. 
Size 12 (bust 34) vest, skirt 
2% yds. 60”; top 1H yds. 45".

JEROZOLIMA WSCHODNIA. — Sekretarz Skarbu Stanów Zjed­
noczonych, Michael Blumenthal w swej podróży po krajach 
Środkowego Wschodu zatrzymał się również w Izraelu, gdzie 
omawiał szczegóły porozumienia gospodarczego między tym kra­
jem a Stanami. Na zdjęciu widzimy go w poszukiwaniu własnych 
butów, które musiał zdjąć przed wejściem do muzułmańskiego 
meczetu Al Aqsa w Jerozolimie. (UPI)

Po obiedzie Ojciec Sw. udaje się 
do kaplicy na krótką adorację Najśw. 
Sakramentu, a potem na tzw. “sie- 
stę”, tj. krótki wypoczynek, który 
jest konieczny nie tylko ze względu 
na intensywny dzień pracy Papieża, 
ale także ze względu na rzymską po­
godę, szczególnie w gorących miesią­
cach letnich. W tym też czasie Pa­
pież dużo czyta, szczególnie to co doty­
czy posoborowego życia i działalno­
ści Kościoła.

O godzinie 5:30 Ojciec Sw. wraz 
z sekretarzami, udaje się do kapli­
cy, aby odmówić “Nonę” i nieszpo­
ry. Następnie wraca do studium pry­
watnego, gdzie pracuje aż do kola­
cji. W tym też czasie przyjmuje 
swoich najbliższych współpracowni­
ków: Kardynała Sekretarza Stanu 
(Jean Villot), jego zastępcę (arcy­
biskupa Caprio), Sekretarza Rady 
dla spraw publicznych Kościoła (ar­
cybiskupa Casaroli) i innych.

Po wieczerzy Ojciec Sw. odmawia 
codziennie z sekretarzami Różaniec 
św. w kaplicy lub na tarasie Domu 
Apostolskiego. O 9:30 wieczorem po­
nownie wraca do studium prywat­
nego, gdzie pracuje aż do godziny 
11-ej, po czym wraca do kaplicy, 
aby odmówić Kompletę i modlitwy 
osobiste. Po modlitwie żegna swoich 
sekretarzy: “Buonanotte. Dio vi

tolicki w języku polskim i angielskim 
są do nabycia na plebanii w godzi­
nach urzędowych. Nie zapominajmy o 
praktykach naszych praojców i utrzy­
mujmy tradycję narodu naszego. 
Zmarli

Pożegnał się z tym światem Jan 
Paryż. Wieczny odpoczynek racz mu 
dać Panie.
Chorzy parafianie

Niedomagają na zdrowiu: Włady­
sław Kostka, Juliusz Bałut, Mieczy­
sław Tomaszewski, Kazimierz Tokarz, 
Mildred -Szatkowski, Dorota Białkow­
ski, Jan Boksa, Cecylia Jabłoński i 
Antonina Malik. Pamiętajmy o nich w 
modlitwach naszych.
Wypominki

Podczas miesiąca listopada co­
dziennie od poniedziałku do piątku po 
mszy św. o godz. 8-ej rano są czytane 
wypominki i odmawiana jest modlitwa 

intencji zmarłych.

STAROKRAJSKA prawdziwa 
maść ŻYWOKOSTOWA Nr. 2, 
$2.50, silnie rozgrzewająca, do­
skonała na przeziębienie, na 
bóle muskularne, reumatyczne 
i artretyczne. Nr. 1, $2.50 do­
skonała na zwichnięcia, zła­
mania, słuczenia, opuchlinę, 
podrażnienia skórne i złą cerę. 
Do nabycia w polskich apte­
kach. Wysyłamy przez pocztę 
opłacone czekiem, money or­
der. Dodajcie 55 centów za je­
den słoik, po 10 centów za każ­
dy następny. Na C.O.D. i do 
Kanady zamówień nie przyj­
mujemy.

MIRROS MEDICINE CO. 
1931 N. Keystone 

Chicago, 111. 60639

Oszczędzacie, kupując prosto z hurtowni biżuterię z 14 kt. złota, 
brylanty i kamienie szlachetne. Wszelkie wyroby ze sztucznej biżuterii 
na prezenty Gwiazdkowe już w cenie od $1.00.-Diademy, kolie i sztuczne 
brylanty.

HERKO MFC. CO

— Ja! — odrzekł Zagłoba. — Powiedz wasza mi­
łość księciu panu w imieniu nas wszystkich, że go pro­
simy, aLy był twardy, bo do ostatniej kropli krwi 
gotowiśmy przy nim wytrwać.

— Dziękuj*.. waszmościom w imieniu pana hetma­
na, dzięktję waszmościom, ale już się rozejdźcie. Roz­
wagi, moSci p- wie! Na żywy Bóg, rozwagi, bo oj­
czyznę do reszty pogrążycie! Niedźwiedzią przysłu­
gę ojczyźnie odda je, kto dziś posłów znieważa.

— Co nam do posłów! Chcemy się bić, nie pakto­
wać!

— Cieszy mnie animusz waszmościów! Przyj­
dzie na to pora niedługo, bogdajże i bardzo prędko. 
Wypocznijcie teraz przed wyprawą. Pora na gorzałkę 
i przekąskę! Źle się bić o pustym brzuchu.

— Prawda, jako żywo! — zawołał pierwszy pan 
Zagłoba.

— Prawda, w sedno utrafił. Skoro książę zna nasze 
sentymenta, to nie mamy tu co robić!

I tłum począł się rozpraszać, największy zaś pły­
nął do oficyn, w których liczne stoły były już zasta­
wione.

W Rocznicę Mordu
Przed 35 laty hitlerowcy dokonali 

w Warszawie masowych egzekucji. 
W rocznicę bohaterskiej śmierci 50 
patriotów, więźniów Pawlaka na ich 
symbolicznych mogiłach na cmenta­
rzu wojskowym na Powązkach oraz 
w miejscach straceń — w Markach, 
przy Dworcu Zachodnim, w Rember­
towie, na Pelcowiznie, społeczeństwo 
Warszawy oddało hołd ich pamięci.

Jak Wygląda 
Dzień Pracy Pawła VI?

$1.25 for each pattern. Add 35c 
for each pattern for first-clasa 
mail and handling. Send to:

Anna Adams, Dept. 10, Polish 
Daily Zgoda, 243 West 17th St., 
New York, N. Y. 10011.

Print NAME, ADDRESS, ZIP, 
SIZE and STYLE NUMBER.

Prices too high? Save and 
sew-send for our NEW FALL­
WINTER PATTERN CATALOG. Over 
100 styles, all sizes-dresses, 
tops, skirts, pants. Free 
pattern coupon. Send 75(1.
Instant Sewing Book $1.00
Instant Fashion Book........ $1.00
Instant Crochet Book $1.00
Pillow Show-Offs $1.50

Na Sprzedaż
WINOGRONOWY

SOK
Na wino lub do gotowania, $2.25 
galon. DOSTARCZYMY JEŚLI 
20 GALONOW LUB WIĘCEJ, 
sprzedajemy także DYNIE.

FURNESS FARM 
Paw Paw, Mich.

dojazd do farmy: Weźcie 1-94 do 
Exit 60, jedzcie na wschód do 30 
Street do farmy.

Tel. (616) 657-3824

Ośrodek Kultury 
Niderlandzkiej 

Na KUL’u
Katolicki Uniwersytet Lubelski 

utrzymuje bardzo ożywione kontakty 
zagraniczne. Szczególnie przyjazne 
więzy łączą KUL z belgijskimi Uni- 
wersytami w Leuven (KUL) i Lou­
vain (UCL) oraz ^ Katolickim Uni- -----
wersytetem w Nijmegen (KUN, Ho­
landia). Z dwoma pierwszymi posia­
da Katolicki Uniwersytet Lubelski 
oficjalne umowy o wzajemnej współ­
pracy i wymianie pracowników nau­
kowych zatwierdzone w Polsce także 
przez władze państwowe.

TROCHE POPĘKANE I DLATEGO TANIEJ

PIEROGI RQp funt
ROZMAITEGO RODZAJU U J V IUIII 

POL A FOOD S 2303 W. CERMAK 9 rano - 5 po poł.

SAMOUCZEK
POLSKO-ANGIELSKI

(Ciąg dalszy)

■—Czołem, mości pułkowniku!
— A jakich to szołdrów wieziecie?
— To Szwedzi.

' — Szwedzi?
— Tak jest, i znaczni ludzie. Ten gruby to hrabia 

Loewenhaupt, a ów cieńszy to Benedykt Shitte baron 
vón Duderhoff.

— Duderhoff? — rzeki Zagłoba.
— A czego oni tutaj chcą? — pytał pan Wołody­

jowski.
— Bóg ich wie! — odpowiedział oficer. — My ich 

od Birż eskortujem. Pewnie paktować z naszym księ­
ciem przyjechali, bo tam w Birżach słyszeliśmy, ż? 
książę wielkie wojsko zbiera i że ma Inflanty na 
jechać.

, — Ha, szelmy, tchórz was oblatuje! — wołał Za­
głoba. — To Wielkopolskę najeżdżacie, króla rugu­
jecie, a tu kłaniacie się Radziwiłłowi, by was w In­
flanty nie połechtał. Poczekajcie! będziecie zmykać dc 
waszych Duderhoffów, aż wam pończochy opadną! 
Zaraz my tu z wami podtinderujemy. Niech żyje Ra­
dziwiłł!

— Niech żyje! — powtórzyła stojąca przy bramie 
szlachta.

— Defensor patriae! Obrońca nasz! Na Szweda, 
mości panowie! na Szweda!

Uczyniło się koło. Coraz więcej szlachty zbierało 
się z dziedzińca, co widząc Zagłoba skoczył na wy­
stający cokół bramy i począł wołać:

— Mości panowie, słuchajcie! Kto mnie nie zna, 
temu powiem, żem jest stary zbarażczyk, który Bur- 
łaja, największego hetmana po Chmielnickim, tą oto 
starą ręką usiekł; kto zaś nie słyszał o Zagłobie, ten, 
widać, czasu pierwszej kozackiej wojny groch łuszczył, 
kury macał albo cielęta pasał, czego po tak zacnych 
kawalerach się nie spodziewam.

— Wielki to rycerz! — ozwały się liczne głosy. — 
Nie masz w Rzeczypospolitej większego!... Słuchaj­
cie!

— Słuchajcie, mości panowie! Starym kościom 
chciało się wypoczynku; lepiej by mi było po piekar­
niach się wylęgać, twaróg ze śmietaną jadać, po sa­
dach chodzić i jabłka zbierać albo, ręce w tył zało­
żywszy, nad żniwakami stać lub dziewki po łopat­
kach poklepywać. Pewnie i nieprzyjaciel byłby mnie 
dla własnego dobra ostawił w spokoju, bo i Szwedzi, 
i Kozacy wiedzą, że mam rękę przyciężką, i dałby 
Bóg, aby moje imię tak było znane waćpanom, jak 
hostibus jest znane.

— A co to za kur tak górnie pieje? —• spytał nagle 
jakiś głos.

— Nie przerywaj! bodaj cię zabito! — wołali inni.
Lecz Zagłoba dosłyszał.
— Wybaczcie, waćpanowie, temu kogutkowi! — za­

krzyknął — bo on jeszcze nie wie, z której strony 
ogon, a z której głowa.

Szlachta wybuchnęła ogromnym śmiechem, a zmie­
szany preopinant cofał się prędzej poza tłum, aby ujść 
szyderstw, które poczęły się sypać na jego głowę.

— Wracam do materii! — mówił Zagłoba. — Owóż, 
repeto, należałby mi się wypoczynek, ale że ojczyzna 
w paroksyzmie, że nieprzyjaciel depce naszą ziemię, 
przetom tu jest, mości panowie, aby,razem z wami 
oponować się hostibus w imię tej matki, która nas 
wszystkich wykarmiła. Kto przy niej dziś nie stanie, 
kto jej na ratunek nie pobieży, ten nie syn, ale pa­
sierb, ten niegodzien jej miłości. Ja, stary, idę, niech 
się dzieje wola boża, a jeśli zginąć przyjdzie, tedy 
ostatnim tchem będę wołał: „Na Szweda! panowie 
bracia! na Szweda!...” Poprzysięgnijmy sobie, że nie 
prędzej popuścimy szable z dłoni, a*ż ich z ojczyzny 
wyżeniem!...

— My i bez przysiąg na to gotowi! — zawołały licz­
ne głosy. — Pójdziem, gdzie nas nasz hetman książę 
poprowadzi; zajedziem, gdzie potrzeba.

— Mości panowie bracia!... Widzieliście, jako 
dwóch pludraków przyjechało w złocistej karecie. 
Wiedzą oni, że nie z Radziwiłłem to igrać. Będą za 
nim po komnatach chodzić i w łokcie go całować, 
by im dał pokój. Ale książę, mości panowie, od któ­
rego z narady wracam, upewnił mnie imieniem całej 
Litwy, że nic z paktów, nic z pergaminów, jeno wojna 
i wojna!

— Wojna! 
słuchaczy.

— Lecz że 
śmielej sobie
szy, okażmy tedy, mości panowie, nasze sentymenta. 
A nuże! Pójdźmy pod pańskie okna zakrzyknąć: 
„Hajże na Szweda!” Za mną, mości panowie!

To rzekłszy zeskoczył z cokołu i ruszył naprzód, 
a tłum za nim, i tak przyszli pod same okna czyniąc 
gwar coraz większy, który w końcu zlał się w jeden 
olbrzymi okrzyk:

•— Na Szweda! na Szweda!
Po chwili wypadł z sieni pan Korf, wojewoda wen- 

deński, zmieszany bardzo, za nim Ganchof, pułkownik 
rajtarów książęcych, i obaj poczęli hamować szlach­
tę, uciszać, prosić, żeby się rozeszła.

— Na Boga! — mówił pan Korf — tam na górze aż 
szyby drżą, a waćpanowie ani wiecie, jakeście się nie 
w porę z waszymi okrzykami wybrali. Jakże to może­
cie posłom zniewagi czynić, przykład niekarności da­
wać! Kto was do tego pobudził?

wydany przez

WORZALLA PUBLISHING CO
cena 3.50

benedica. Grazie di tutto” — “Do­
branoc. Niech wam Bóg błogosławi. 
Dziękuję za wszystko! ”

Następnie Paweł VI wraca do stu­
dium prywatnego, gdzie osobiście 
przegląda, czyta, poprawia (na mar­
ginesie lub na dołączonych kartkach 
papieru) teksty dokumentów, listów, 
dotyczących najważniejszych spraw 
Kościoła, szczególnie te, które są 
traktowane przez Sekretariat Stanu 
i Dykasteria Kurii rzymskiej. Ze 
szczególną troską Papież śledzi wy­
padki z życia kapłanów, którzy prze­
żywają kryzysy: czasem osobiście od­
powiada na ich listy.

Kiedy Ojciec Sw. kończy pracowity 
dzień? Najczęściej około 2 godziny 
w nocy, by o 6-ej na głos budzika zno- 
znowu wrócić “na audiencję z Mi­
strzem z Nazaretu, który mu powie­
dział: “Ty jesteś Piotrem — Skałą- 
Opoką i na tej Skale zbuduję Ko­
ściół Mój”.

Ks. Bogumił Lewandowski
' -

UWAGA:
Idealny Podręcznik Dla Nowych Emigrantów.

zamówienia kierować

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
1201 N. MILWAUKEE AVE. 

CHICAGO, ILL. 60622
"Za zaliczeniem pocztowym (C.O.D.) książek nie wysyłamy.

Printed Pattern

JEDYNY W STANACH ZJEDNOCZONYCH 4876
SIZES 8-18

6506



DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), ŚRODA, 2 LISTOPADA (NOVEMBER 2), 1977

Wiadomości z Town of Lake
Kalendarz Zebrań Towarzystw 
i Grup Przy Gminie 123-ej ZNP

Gmina 123 ZNP w każdy pier­
wszy poniedziałek miesiąca w no­
wej sali Rainbow Gardens przy 
1425 W. 551sza ul., gdzie właści­
cielami są bracia Łączkowscy.

Kółko im. Kaz. Brodzińskiego, 
Gr. 962 ZNP w sali’ Łączkowskich 
pnr. 1425 W. 51st St., druga nie­
dziela każdego mieś, o .godz. 1:30.

Tow. Sokolic Polskich ZNP Nr. 
133, Grupa 1141 ZNP w 3-ą nie­
dzielę każdego miesiąca w sali 
Sherman Park o godzinie 2ej p 
południu.

Tow. Gwiazda Zwycięstwa Gr. 
1165 ZNP, w każdą czwartą nie­
dzielę, o godz. 2ej po poł., w sali 
East End administration building 
Sherman Parku — blisko 52-ej 
i Throop.

Tow. Dzwon Wolności Grupa 
3212 ZNP, w każdą pierwszą nie­
dzielę o godz. 3-ej po południu,

Z Klubu Marynarskiego 
Morskie Oko

Regularne posiedzenie odbędzie się 
w niedzielę, 6 listopada, w sali Para­
dise, 1758 W. 48-ma ulica, o 6 wieczo­
rem. Po powrocie z pielgrzymki do 
Gary, gdzie odprawiona zostanie 
msza św. za zmarłych, każdy będzie 
miał sposobność iść do spowiedzi, za­
mówić mszę św. lub dać na wypomni- 
ki. Odjazd z 48-ej i Western o 12 w po­
łudnie, z 47-ej i Wolcott o 12:05 a z 51-ej 
i Ashland o 12:15. Bilety po $4.00 od 
osoby. Po rezerwacje prosimy telefo­
nować do Białek 434-1388 lub do Wil­
czak 847-4169.

* * ♦

W niedzielę, 13 listopada, Klub Ma­
rynarski Morskie Oko, weźmie udział 
w uroczystej mszy św. w Gary, Ind., 
z okazji 40 lat święceń kapłańskich ks. 
Wojciecha Olszówki. Msza św. o 3 po 

‘południu. Po mszy św. bankiet. Bilety

w sali Columbia Hall przy skrzyż.
48-mej i Paulina ul.

Tow. Promień Nadziei, Gr. 1248 
ZNP w drugi czwartek każdego 
miesiąca o godz. 7:30 wieczorem 
w sali Łączkowski przy 1425 W. 
51st Street.

Tow. Tysiąc Walecznych Grupa 
1378 ZNP w każdą drugą środę 
miesiąca o godz. T:00 wieczorem 
w sali Roman’s Banquet Hall. pnr. 
4843 S. Racine Ave.

Tow. Huzarów Polskich, Grupa 
1860 ZNP, w sali Św. Jana Bożego 
o godz. 1:30 po poł., w każdą dru­
gą niedzielę miesiąca.

Tow. Kosynierów im. Tadeusza 
Kościuszki Grupa 1192 ZNP — w 
każdą 3cią niedzielę, o godz. 2-ej 
po poł. w sald Rainbow Gardens, 
1421 W. 51-sza ul.

na bankiet $7.00. Autobus odjedzie z 
48-ej i Western o 1 po południu. 01:05 
z 47-ej i Wolcott, a z 51-ej i Ashland o 
1:15. Bilety po $4.00 od osoby. Rezer­
wacje przyjmuje Białek lub Wilczak.

* * *

Przypominamy, że Turkey Raffle i 
Social odbędzie się w niedzielę, 20 
listopada. W sprawie książek loso­
wych prosimy telefonować do Białek. 
Fanty przyjmowane będą na zebraniu 
w niedzielę, 6 listopada.

Mary Ann Białek , korespondentka.

Z Klubu Parafii Siedliska
Miesięczne zebranie Klubu Parafii 

Siedliska odbędzie się w niedzielę, 6 
listopada, o 2:30 po południu, w sali 
Sikory, 4758 S. Marshfield. Prosimy 
wszystkich członków o przybycie — 
do załatwienia dużo ważnych spraw.

Kazimierz Madej, prezes; Marta 
Wrona, sekr. prot.

Wiadomości Klubu Par. Osielec Nr 203 ZKM.
Dzień Rozmaitości 
Klubu Parafii Osielec

Serdecznie zapraszamy całą Pol<>- 
nię na Dzień Rozmaitości, w niedzielę, 
27-go listopada, w sali Rose Ha 7- 
ryszko, 4756 S. Western Ave. Początek

o 2:30 po południu. Będzie dużo 
pięknych rzeczy do wygrania. Już 
można nabywać losy u naszych, 
członków.

Mieczysław A. Binkowski, koresp.

Chester Grabowski 
Laureatem Nagrody PRL

Krajowa Agencja Informacyjna po- 
daje:

Chester Grabowski, wydawca i na­
czelny redaktor tygodnika “Post 
Eagle”, ukazującego się w Clifton 
(New Jersey, USA), został odzna­
czony nagrodą polonijną Polskiej 
Agencji Interpress za rok 1976, przy­
znawaną corocznie polonijnemu dzien­
nikarzowi. W czasie swojego pobytu 
w Polsce odebrał on tę nagrodę z rąk

Jesienna Zabawa 
Polskiej Szkoły 

Im. Tadeusza Kościuszki 
Wiadomo, że koszty utrzymania na­

szych polskich szkół sobotnich w 
Chicago rosną z każdym rokiem. 
Tymbardziej w szkole naszej, gdzie 
stale zwiększa się ilość dzieci.

W bieżącym roku szkolnym uczęsz­
czało 625 uczniów do klas podstawo­
wych i gimnazjalnych. Zatrudnionych 
jest 16 polskich pedagogów oraz ad­
ministracja. Poza tym opłata za ko­
rzystanie z odrębnych dwóch pomie­
szczeń również w tym roku znacznie 
się zwiększyła.

Składki członkowskie Koła Rodzi­
cielskiego nie są w stanie pokryć 
bieżących wydatków. Z pomocą przy­
chodzi nam społeczeństwo polonijne, 
swym udziałem w imprezach organi­
zowanych przez Komitet Szkolny.

Najbliższą imprezą jest “ZABAWA 
JESIENNA,” 5 listopada, w salach 
budynku greckiego, 2727 N. Winona 
Avenue. Grać będzie znana nam or­
kiestra “Polonez.” Poza tym przewi­
duje się wiele atrakcji j odpowiednio 
przygotowany bufet.

Apelujemy gorąco do całej Polonii 
o poparcie naszej imprezy, która 
łączy piękne z pożytecznym.

Imprezy nasze pozostawiają po so­
bie mile wspomnienia ze względu na 
atmosferę panującą w gronie ludzi 
bliskich sobie a złączonych wspólnym 
celem.

Dla lepszego ujęcia organizacyjne­
go i uniknięcia pewnych niedociąg­
nięć, prosimy o wcześniejsze zama­
wianie stolików, dzwoniąc na nume­
ry: 545-8937 i 384-3190.

W. Wierzbicki, prezes Koła Rodź.; 
W. Stefan, kierownik Szkoły.

naczelnego redaktora PAI — Mirosła­
wa Wojciechowskiego.

Ch. Grabowski jest założycielem i 
przewodniczącym organizacji NJSCAP 
— the New Jersey State Conference 
of American Polonians, walczącej z 
dyskryminacją polskiej grupy etnicz­
nej w USA’ W wydawanym przez 
niego tygodniku wiele miejsca zaj­
mują wewnętrzne sprawy Polonii 
amerykańskiej. Na łamach “Post 
Eagle” podejmuje on problemy roli 
i miejsca Polonii w życiu społeczeń­
stwa amerykańskiego, broni dobrego 
imienia Polaków, walczy o właściwe 
naświetlanie i przedstawianie wkładu 
Polaków w dorobek USA.
W tym roku Ch. Grabowski zgłosił 
swoją kandydaturę na gubernatora 
stanu New Jersey jako kandydat 
niezależny.

Zebranie 
Komitetu Obywatelskiego

W czwartek, 3 listopada, odbędzie 
się zebranie Komitetu Obywatelskie­
go, na które zapraszamy wszystkich 
przedstawicieli organizacji weterań- 
skich i społecznych w Chicago.

Zebranie odbędzie się w lokalu Pla­
cówki 90 SWAP, 6005 W. Irving Park 
Road.

Aleksander Kajkowski, prezes K. O.

Koncert i Bal Chóru 
Im. I. Paderewskiego

Wszystkim wiadomo, że Chór I. 
Paderewskiego bierze czynny udział 
w różnych imprezach dla Chicago- 
skiej Polonii.

Po dorocznych Dożynkach uczest­
niczy w Srebrnym Jubileuszu kapłań­
stwa ks. Góreckiego, Złotym Jubi­
leuszu ks. Czapiewskiego oraz corocz­
nie staje do Apelu Gwiazdkowego 
Polskiego Komitetu Emigracyjnego 
w Chicago, jak i wielu innych.

W sobotę, 12 listopada, Chór urządza 
swój doroczny Koncert i Zabawę to­
warzyską w Northwest Hall, 4848 N. 
Central Ave., połączoną z kolacją 
i wesołym programem rozrywkowym.

Wszystkich sympatyków, przyjaciół 
i całą Polonię zaprasza zarząd i Chór. 
Po rezerwacje prosimy telefonować 
na nr. 457-0487 oraz po 6-ej wieczo­
rem: 927-3238. — Henryk Fokt.

THAILAND. — “Mocny człowiek” Thailandu, admirał Sangad 
Challoryoo (w środku), który dokonał ostatnio zamachu stanu 
w tym kraju. Widzimy go w rozmowie z dziennikarzami 
podczas pierwszej konferencji prasowej. (UPI)

Adrian Obertyński

Gdzie Leżą Wielcy Polacy?
Od dwóch lat trwa w Warszawie 

akcja ratowania Starych Powązek, 
gdzie znajdują się groby osób znanych 
ze swych historycznych czynów, jak 
Jan Kiliński, przywódca Insurekcji 
Warszawskiej w okresie Kościusz­
kowskim, bądź też zasłużonych w 
dziedzinie literatury, takich jak Wła­
dysław St. Reymont, na którego gro­
bie wyryto napis: “Bogiem zbrojny. 
Ojczyźnie duchem zaprzysięgły. Pi­
śmiennictwa polskiego chwała.”

Obok znajduje się tablica nagrobna 
piewcy starej Warszawy z napisem 
“Artur Oppman—OR-OT,” a dalej 
jest pomnik Stefana Jaracza, jednego 
z największych artystów, scen pol­
skich. Jeden z najpiękniejszych pom­
ników nagrobnych wystawiono Adol­
fowi Dygasińskiemu: na pokrywają­
cej grób płycie znajduje się kamienna 
figura czuwającego psa—Asa, boha­
tera jego nowel i opowiadań.

Stare Powązki liczą sobie około 200 
lat. Znajdujące się na nich grobowce, 
kapliczki nagrobne i katakumby są 
często dziełami wybitnych rzeźbiarzy 
i architektów. Toteż zorganizowana 
przez Stołeczny Komitet Opieki nad 
Starymi Powązkami akcja ratowania 
i konserwacji zabytkowego cmenta-

Halloween w Berwyn
Wprawdzie brzydka pogoda w po­

niedziałek zatrzymała znaczną część 
młodzieży i dzieci w domach, ale 
pozostali odważni znakomicie bawili 
się na tradycyjnym halloweenowym 
szaleństwie. W Berwyn przeszło trzy 
setki nastolatków odbyły wojnę na 
jajka i krem do golenia, pod dyskret­
ną ale czujną opieką policji. Teren 
“frontu” policja z góry ograniczyła 
do Proska Park, wstrzymała tam 
ruch kołowy, a syta wrażeń młodzież 
uznała, że zabawa była znakomita.

750-Lecie 
Dominikanów 
w Gdańsku

Gdańsk. (KE) — 1 i 2 paździer­
nika Ojcowie Dominikanie w Gdań­
sku obchodzili 750 lat swojego poby­
tu w tym mieście. W związku z tą 
niezwykłą rocznicą 1 października 
w bazylice Sw. Mikołaja, jednej z naj­
starszych świątyń Wybrzeża, przy 
której pracują Ojcowie Dominkanie, 
ordynariusz gdański bp Lech Kacz­
marek złożył Przenajświętszą Ofiarę 
w koncelebrze z prowincjałem Ojców 
Dominikanów z Kolonii, przełożonym 
Ojców Dominkanów w NRD, gośćmi 
z Wiednia, prowincjałem polskich Oj­
ców Dominkanów o. Michałem Mrocz­
kowskim i ojcami, którzy po woj­
nie pracowali na tej placówce dusz­
pasterskiej.

W wygłoszonym słowie Bożym 
Ksiądz Biskup podkreślił doniosłość 
wydarzenia i ogrom pracy, jaki Oj­
cowie Dominikanie włożyli w prze­
powiadanie Dobrej Nowiny ludziom 
Wybrzeża, od czasów św. Jacka Od­
rowąża, który przybył do Gdańska 
w 1277 r. i był pierwszym przeło­
żonym domu gdańskiego.

Nagrody Dla Satyryków
W warszawskiej “Zachęcie” czynna 

jest II Ogólnopolska Wystawa Sa­
tyry. Jury przyznało nagrody. I na­
grody otrzymali: w dziele satyry 
polityczno-społecznej — Jerzy Duda- 
Gracz, w dziale satyry obyczajowej 

— Henryk Tomaszewski, w dziale 
karykatury portretowej — Eryk Li­
piński, w dziale historyjek obrazko­
wych — Andrzej Mleczko, w dziale 
grafiki satyrycznej — Teresa Jaku­
bowska, w rzeźbie — Wojciech Grzy­
mała, w dziale rysunku humorystycz­
nego — Elżbieta Krygowska-Butlew- 
ska.

rza zyskała poparcie takich instytucji, 
jak: Polska Akademia Nauk (opieka 
nad grobami Hugona Kołłątaja i twór­
ców Konstytucji 3 Maja), Związek 
Literatów Polskich, Stowarzyszenie 
Polskich Artystów Teatru i Filmu, 
Związek Nauczycielstwa Polskiego 
oraz Zrzeszenie Handlu i Usług Pry­
watnych (ma się zająć grobami zasłu­
żonych warszawskich rzemieślników 
i kupców).

Wielcy Polacy zostali pochowani nie 
tylko na Starych Powązkach. W kate­
drze św. Jana na Starym Mieście w 
Warszawie znajduje się krypta z 
grobem Henryka Sienkiewicza. Zdobi 
ją kolorowy witraż z obrazem Matki 
Boskiej Częstochowskiej z wizerun­
kiem rycerza w zbroi i klęczącego 
księdza Kordeckiego.

Mickiewicz i Słowacki spoczywają 
w grobach królewskich na Wawelu, 
jako że “królom są równi,” a Stani­
sław Wyspiański w Grobach dla 
Zasłusżonych na Skałce w Krakowie.

Na zabytkowym Cmentarzu Rako­
wickim w Krakowie pochowano Hele­
nę Modrzejewską. Grób Mikołaja 
Kopernika znajduje się w podzie­
miach Katedry we Fromborku, a serce 
Fryderyka Chopina w warszawskim 
kościele św. Krzyża.

Pełen smutnego uroku jest zabyt­
kowy cmentarzyk w Zakopanem, 
gdzie leżą: pisarz—Kornel Makuszyń­
ski, odkrywca Zakopanego—dr Tytus 
Chałubiński oraz słynny przewodnik, 
bajarz i gęślarz—Sabała.

Stefan Żeromski został pochowany 
na Cmentarzu Ewangelickim w War­
szawie, pod wielką płytą z czerwonego 
marmaru, którą otaczają wierzby 
plączące. Jan Kasprowicz spoczywa 
w mausoleum stojącym na Harendzie 
koło Zakopanego, gdyż ostatnim jego 
życzeniem było spocząć na “kawałku 
własnej ziemi.” Na kawałku własnej 
ojcowizny kazał się też pochować Ju­
lian Przyboś, którego grób znajduje 
się w Ziemi Rzeszowskiej, w jego ro­
dzinnej wsi Gwoźnica.

Czym dla historii są Stare Powązki, 
tym dla dzisiejszych czasów jest 
Cmentarz Komunalny w Warszawie, 
z grobami weteranów Powstania 
Styczniowego oraz żołnierzy z Po­
wstania Warszawskiego. Groby ich w 
Dzień Zaduszny toną w powodzi świa­
teł i kwiatów. Bo oni też należą do 
ludzi zasłużonych dla Polski.

Pomoc Finansowa 
Polsko-Amerykańskiego 
Funduszu Stypendialnego

Przypominamy zaiteresowanym, że 
informacji na temat Polsko-Amery­
kańskiego Funduszu stypendialnego 
udziela: George Jeziorański, 4129 N. 
Keeler, Apt. 103-S, Chicago, 111. 60641.

Uwaga Biegacze
Chicagoski Park District organizuje 

doroczny, szósty już z kolei wyścig 
dla amatorów-biegaczy pod nazwą 
Lake Shore Turkey Run, który odbę­
dzie się w niedzielę, 20 listopada br. 
o godz. 10:30. Trasa wyścigu 4 i pól 
mili, a konkurs odbędzie się w kilku 
kategoriach.

Ucs ’ ;two w wyścigu jest bez­
płatna, __ chętni proszeni są o wcześ­
niejsze zgłaszanie swego udziału, 
dzwoniąc pod Nr. 294-472.

LEGAL NOTICES

— BIURA PRAWME— 
JOHN'a ROKACZ

Adwokat, mówiący po polsku, 
zajmuje się ogólnymi sprawami 
prawnymi.
Reprezentacja we wszelkiego ro­
dzaju sprawach.
Śez honorarium za wstępną kon­
sultację.
Przyjmujemy także wieczorami. 

Telefonować 9 Rano do 5-ej
Po Południu Celem Umówienia Się

726-0900

Pierwsi Mali Pacjenci 
w Centrum 

Zdrowia Dziecka
Polikliniczna część Centrum Zdro­

wia Dziecka przyjmuje pierwszych 
małych pacjentów. Tak więc Pomnik- 
Szpital rozpoczyna swą działalność. 
W związku z tym wydarzeniem prze­
wodniczący Społecznego Komitetu 
Budowy Pomnika-Szpitala Centrum 
Zdrowia Dziecka, minister J. Wieczo­
rek udzielił przedstawicielowi PAP 
wywiadu, w którym stwierdził m.in.: 
Akcja na rzecz Centrum Zdrowia 
Dziecka nie została zakończona. Każ­
dego dnia wpływają nowe kwoty pie­
niędzy i nowe urządzenia i aparatu­
ra medyczna..

Jednorazowo w szpitalu leczyć się 
będzie mogło 500 pacjentów, ale część 
polikliniczna — ta, która właśnie jest 
udostępniona pacjentom — będzie w 
stanie przyjąć rocznie blisko 60 tys. 
chłopców i dziewcząt. Wszystkie pra­
ce zakończone zostaną w przyszłym 
roku, tak, aby 1 stycznia 1979 r. 
centrum było ostatecznie gotowe.

Zebranie Grupy 207, ZP
Tow. Warszawa, Gr. 207 Związku 

Polek, odbędzie swe roczne posiedze­
nie w niedzielę, 6 listopada, w dolnej 
sali Domu Zw. Polek, 1309 N. Ashland 
Avenue. W programie posiedzenia 
wybór zarządu na rok 1978. Komitet 
przygotuje smaczną przekąskę. Pro­
simy o przybycie.

Łucja Woźniak, prezeska; Halina 
Gawrońska, sekr. prot.

Zebranie Sanitariuszek 
Oddziału Nr 3 LMA

W sobotę, 5 listopada, o 2:30 po 
południu, odbędzie się zebranie Od­
działu Sanitariuszek Nr 3 LMA, w sali 
Leszczyńskiego, 2532 W. Fullerton. 
Podczas zebrania — wybory i instala­
cja. Przypominamy, że w grudniu 
zebranie nie odbędzie się.

W. Sidor, prezeska; J. Kroll, sekr.

Kursy Dla Dorosłych
Felician College, 3800 Peterson Ave., 

zawiadamia, że organizuje począw­
szy od dnia 7 listopada br. szereg 
kursów dla dorosłych. Będą to kursy 
następujące: “Film jako forma sztu­
ki"; “Dramat jako forma sztuki”; 
“Fotografia dla początkujących”; 
“Analiza grafologiczna pisma”; "Po­
znaj swoje prawa”. Opłaty wynoszą 
od $22 do $25 za semestr. Zaintere­
sowani mogą dzwonić po bliższe infor­
macje pod nr. 539-1919.

Wystawa Chryzantem
Chicago Park District organizuje 

już po raz 65-ty doroczną wystawę 
chryzantem, która mieć będzie miej­
sce w okresie od 5-go do 27-go listoa- 
pada br., w godzinach od 9-ej rano 
do 9-ej wieczorem w oranżerii w Gar­
field i w Lincoln Park.

Miłośnicy tego pięknego, jesiennego 
kwiatu mogą oczekiwać mnóstwo 
przyjemnych wrażeń

Sukces Polskich 
Fotoreporterów

Na zakończonym niedawno w Pa­
ryżu Biennale Fotografii Wojskowej 
— imprezie towarzyszącej Między­
narodowemu Festiwalowi Filmów 
Wojskowych — fotogramy polskich fo­
toreporterów (Z. Gamski, I. Sobie- 
szczuk, St. Sydoman i T. Szczepa­
niak), przedstawiające życie i szko­
lenie żołnierzy Wojska Polskiego, uho­
norowane zostały medalem “Srebrne 
słońce”, dyplomem honorowym. ■

Na tegoroczny paryski przegląd do­
robku i artystycznych kierunków fo­
tografii wojskowej prace nadesłali 
fotoreporterzy z 22 krajów. Za naj­
lepsze uznano ekspozycję polską i 
francuską.

Z Życia 
Organizacyjnego 

Z.N.P.

Z Klubu
Przyjaciół Warszawy

Klub Przyjaciół Warszawy zapra­
sza członków i ich przyjaciół do staro- 
warszawskiej kawiarni i nadscenki 
“Honoratka,” na listopadowy wie­
czór towarzyski, w sobotę, 6 listopada, 
o 7 wieczorem, w siedzibie Klubu, 
6965 W. Belmont Avenue. W progra­
mie: wieczór artystyczny z Barbarą 
Denys i Ryszardem Krzyżanowskim. 
Donacja $4 od osoby — w tym danc­
ing, bridge, kawa, ciastka, kanapki.

Zebranie 
Polsko-Amerykańskiej 

Ligi Realnościowej
W czwartek, 3 listopada, odbędzie 

się zebranie Polsko-Amerykańskiej 
Ligi Realnościowej, w restauracji 
“House of the White Eagle,” 6845 N. 
Milwaukee Avenue. Początek punk­
tualnie o 12 w południe. Goście mile 
widziani.

Wiktor Zielka, prezes; Maria V. 
Jeske, sekr. koresp.

Kronika z Bridgeportu
Posiedzenie Biblioteki im. A. Mi­

ckiewicza odbędzie się 6 listopada, o 
7:30 wieczorem. Delegaci i Delegatki 
proszeni są o liczne przybycie, do 
omówienia ważne sprawy.

Michał Oleszkowicz, prezes; Jan 
Bandur, wiceprezes.

Lekcje Doboszy i Trębaczy Gminy 
80 ZNP odbywają się raz w tygodniu, 
w czwartki, w sali A. Mickiewicza, 
3310 S. Morgan, od 7 do 9 wieczorem.

Skład Komitetu: Waleria Jedrasik, 
Wł. Tomaszewski, Teresa Ryndok, 
Zofia Witkowska.

Członkowie Grupy 1824 ZNP prosze­
ni są o złożenie odwiedzin choremu 
Feliksowi Tor, który przez szereg lat 
był radnym tej Grupy. Choremu 
życzymy szybkiego powrotu do zdro­
wia.

Zabawa 
Wydziału Kobiet 
Okręgu 13 ZNP

Wydział Kobiet Okręgu 13 ZNP, 
urządza Zabawę Towarzyską w nie­
dzielę, 6 listopada, w sali Moskala, 
5639 N. Milwaukee Ave. Początek o 2 
po południu. Będzie podana kawa i 
ciasto. Dochód przeznaczony jest na 
cele rozwojowe i humanitarne.

Wiktoria Kolman, komisarka; 
Eleonora Tragarz, sekretarka.

Zebranie Gminy 
143 ZNP

Miesięczne posiedzenie Gminy 143 
ZNP odbędzie się w poniedziałek, 
7 listopada, o 7:30 wieczorem, w sali 
im. Juliusza Słowackiego, 1700 W. 
48 ulica.

Wszyscy delegaci i delegatki pro­
szeni są o liczne i punktualne przy­
bycie. — E. Bodniecki, prezes; K. 
Eckert, koresp.

Zebranie Wydziału Kobiet 
Okręgu 13 ZNP

Posiedzenie Wydziału Kobiet Okrę­
gu 13 ZNP odbędzie się w czwartek, 
3 listopada, w sali E. Moskala, 5639 N. 
Milwaukee Ave., o 7 wieczorem.

Obecność delegatek jest obowiązko­
wa, ponieważ są bardzo ważne spra­
wy do załatwienia.

Wiktoria Kolman, komisarka; 
Eleonora Tragarz, sekretarka.

NOWY 
CENNIK 
PEKAO 

WYSLEMY NA ŻĄDANIE 

Tel. 787-4440 
OFICJALNY Dealer Pekao

REWIA PIOSENKI / HUMORU Z POLSKI p. t

“WSZYSTKIEGO 
NAJLEPSZEGO”
RODOWICZ—ROLSKA—ROSS—DANIEL—STĘPO WSKI / INNI

LANE TECH. HIGH SCHOOL AUDITORIUM
WESTERN AVENUE at ADDISON STREET, Chicago, 111.

SOBOTA, 12 LISTOPAD, 1977-8:00 PM 
NIEDZ., 13 LISTOPADA, 1977 - 3:oo PM i 7: PM

Bilety: POLISH RECORD CENTER, 3055 Milwaukee Ave. 
i w innych miejscach przedsprzedaży
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Sankcje Przeciw Afryce Południowej

Przed Wyborami w Grecji

Feliks ChrzanowskiBezwględność w Polityce

no-

6.75
4.00

Wy, Drodzy Żołnierze Rzeczypospo­
litej różnych rang, wojowaliście wie­
le, czyniliście wszystko co w wa­
szej mocy. Może Wam się wydaje, 
że to niewiele. Pamiętajcie, Najmil­
si, że wszystko, co było w ludzkiej

W Radzie Bezpieczeństwa Narodów Zjedno­
czonych toczy się walka o “ukaranie” Afryki 
Południowej za jej politykę wewnętrzną w 
stosunku do ludności czarnej. Państwa afry­
kańskie zgłosiły ostre rezolucje, domagające 
się nałożenia sankcji gospodarczych przeciw 
Afryce Południowej, ale rezolucje te zostały 
zawetowane przez Stany, Anglię i Francję.

O postawie państw afrykańskich świadczy 
fakt, że amerykański ambasador Andrew Young 
określił ich rezolucje jako “praktycznie stan 
wojny przeciw Afryce Południowej”, a Young 
jest przecież Murzynem i w polityce afrykań­
skiej Washingtonu zajmuje stanowisko pro- 
murzyńskie. Czarne kraje afrykańskie żądały 
w rozolucjach nie tylko surowego embargo 
w zakresie uzbrojenia, ale też wstrzymania 
inwestycji, pożyczek, kredytów eksportowych 
i współpracy w dziedzinie energii atomowej 
na użytek przemysłowy.

Inna zaś sprawa jest z sankcjami odnośnie 
dostaw broni. Mocarstwa zachodnie uważają, 
że trzeba wprowadzić zakaz dostaw broni dla 
rasistowskiego rządu w Pretorii, lecz rezolucja 
w tej sprawie jest stosunkowo łagodna i sądzi 
się, że ta sprawa zostanie załatwiona w Radzie 
Bezpieczeństwa w tym tygodniu.

Równolegle z debatami w Radzie Bezpie­
czeństwa w New Yorku, Kongres U.S. zajął 
się problemem Afryki Południowej. W Izbie 
Reprezentantów została uchwalona 347 gło­
sami do 54 rezolucja potępiająca politykę

Znowu w obu partiach poszukuje się kan­
dydatów na urzędy publiczne, jakie zostaną 
obsadzone w przyszłorocznych wyborach. Są 
oczywiście już różni kandydaci do nominacji 
w marcowych prawyborach, aby następnie sta­
nąć w wyborach listopadowych. U demokratów 
sytuacja jest raczej normalna, ustalona prak­
tyką wielu poprzednich wyborów. Inaczej jest 
wszakże u republikanów.

Różnica polega przede wszystkim na tym, 
że demokraci, mający w swojej dyspozycji 
różne urzędy, tym samym mają aparat agi­
tacyjny w postaci ludzi, zatrudnionych na 
zasadzie patronażu politycznego i tym samym 
zobowiązanych do pracy w okresie przedwy­
borczym na rzecz demokratycznych kandyda­
tów. Również finansowanie kampanii przed­
wyborczych na ogół nie sprawia demokratom 
trudności.

Tymczasem republikanie, mający wprawdzie 
też amatorów ubiegania się o niektóre urzędy 
mają poważne kłopoty ze znalezieniem kan­
dydatów na inne urzędy, dla zdobycia których 
potrzeba poważnych sum. Partia Republikań­
ska nie posiada zbyt dużego patronażu, nie 
potrafi finansować kampanii swoich kandy­
datów i w praktyce pozostawia ich własnemu 
losowi co do zdobywania funduszów kampa­
nijnych. Nic więc dziwnego, że republikanie 
mają obecnie trudności ze znalezieniem odpo­
wiednich kandydatów, którzy chcieliby być 
przysłowiowymi kozłami ofiarnymi.

Takim kozłem ofiarnym był były aid. John

niosłych zagadnień co rząd premiera Cara- 
manlisa. Czeka na niego nowa runda żmudnych 
rokowań z Turcją w sprawie Cypru. Przy­
szłość wyspy zamieszkałej w większości przez 
Greków i okupowanej częściowo przez Turcję, 
wywołuje emocje prowadzące do politycznego 
zaślepienia.

Na załatwienie czeka również sprawa po­
działu Morza Egejskiego do eskploatacji mi­
nerałów z jego dna. Niektóre wyspy Grecji 
znajdują się w odległości mili lub dwóch od 
brzegów tureckich. Turcja chce rozszerzyć pas 

' swoich wód terytorialnych między wyspami 
i prowadzić poszukiwania za ropą.

Rokowania w sprawie przyjęcia Grecji do 
Wspólnoty Europejskiej znajdują się w stadium 
końcowym, ale pewne wymagania europejskich 
partnerów budzą opory w Grecji. Premier 
Caramanlis jest skłonny do kompromisu, byle 
wprowadzić Grecję do Wspólnoty, widząc w 
tym duże korzyści dla kraju.

Po tureckiej inwazji Cypru, Grecja wycofała 
swoje siły zbrojne z NATO, którego członkiem 
jest także Turcja. Grecja musi się zdecydować, 
czy chce wrócić do NATO jako pełny członek, 
czy podobnie jak Francja, stać na uboczu.

Nie ulega wątpliwości, że od tych decyzji za­
leży przyszłość Grecji i premier Caramanlis 
pragnie odświeżyć swój mandat. Obserwatorzy 
polityczni są przekonani, że jego partia uzyska 
znowu ogromną większość.

Codzienne
i Weekendowe

Rocznie (1 yr.) $41.00
Półrocz. (6 mos.) 25.00
Kwartał (3 mos.) 15.00

mocy, zostało dokonane. Wierności 
sztandarom Rzeczypospolitej docho­
waliście do dziś. Ale gdy to wszyst­
ko z żywą wiarą wypełniliście, pa­
miętajcie, że w rękach Boga jest 
reszta. To On jest Panem ludów 
i narodów!

Dlatego też słusznie czynicie, że 
to, co jest waszą dumą, co jest 
zewnętrznym wyrazem wdzięczności 
Narodu za wasze czyny ofiarne, co 
jest słusznym znakiem waszego po­
święcenia, ofiary i bohaterstwa, wa­
sze ordery i odznaczenia, składacie 
na piersi Pani Jasnogórskiej, pamię­
tając, że Ona jest “vita”, dulcedo 
et spes nostra”. Ona jest życiem, 
słodkością i nadzieją naszą. To Matka 
Boga Żywego, Jezusa Chrystusa. Ona 
patrzyła na Jego śmierć i radowa­
ła się z Jego zmartwychwstania.

Wy, Najmilsi, Jej zawierzając i 
Ją ozdabiając odznakami, które są 
waszą dumą, wyznajecie przez to, 
że co mogliście uczynić, dokonali­
ście, a reszta należy do Niej, do 
Pani Jasnogórskiej, o Której liturgia 
mówi, że “dana jest ku obronie na­
szego Narodu”.

Nie myślcie, że to jest finał wa­
szego działania, gdy ordery i odzna­
ki wojskowe, noszone przez Was z 
dumą, przyznane Wam jako wyraz 
wdzięczności Narodu, składacie na 
Jej piersi. Nie, Najmilsi, to jest po­
czątek! Wasza ofiara jest wyzna­
niem wiary, a wiara połączona z na­
dzieją nie zawodzi. Bóg patrzy na 
te — może waszym zdaniem — skro­
mne ofiary, które składacie Maryi. 
Ona przyjmie wasze uczucia i na­
dzieje w Swoje macierzyńskie dłonie. 
A przecież Ona jest Rodzicielką Bo- 
ga-Człowieka, a więc Rodzicielką no­
wych czasów.

Ufajcie, że wasz czyn, poprzez któ­
ry zdobicie orderami waszymi pierś 
Matki, Królowej i Hetmanki waszej, 
wyda owoc stokrotny. Kiedy? Zostaw­
my to Najlepszemu Ojcu, Który nie 
pozwala ponad miarę doświadczać 
ani człowieka, ani Narodu.

W tym duchu modlimy się dziś 
za poległych żołnierzy i za tych, 
którym dane było, jest i będzie 
walczyć “za ołtarze i za domostwa”.

Wyznaczenie wyborów na 20-go listopada br., 
na rok przed upływem kadencji parlamentu, 
było niespodzianką zarówno dla Greków jak 
obcych. Partia premiera Caramanlisa posiada 
215 mandatów w 300 osobowym parlamencie 
i nikt nie przypuszcza, że zwiększy swój stan 
posiadania.

Oficjalne rozwiązanie parlamentu i prze­
prowadzenie nowych wyborów ma na celu 
wykazanie, że hałaśliwe ugrupowania skrajnej 
lewicy i skrajnej prawicy reprezentują w dal­
szym ciągu tylko drobną cząstkę społeczeństwa. 
Premier Caramanlis jest przekonany, że ugru­
powania skrajne nie otrzymają więcej, a może 
nawet mniej, głosów niż w poprzednich wy­
borach.

Obserwatorzy polityczni są zdania, że rze­
czywistą przyczyną przyspieszenia wyborów 
jest uzyskanie świeżego mandatu do trudnych 
rokowań i decyzji, które ustalą przyszłość 
Grecji na wiele lat. Okres przedwyborczy nie 
sprzyja załatwianiu kontrowersyjnych spraw 
i podejmowaniu trudnych decyzji. Przez prze­
prowadzenie wyborów obecnie, premier Ca­
ramanlis nie będzie musiał oglądać się na 
reakcje wyborców i poświęcać wiele czasu na 
kampanię. Uzyska wolną rękę i będzie mógł 
poświęcić się całkowicie sprawom państwo­
wym.

Rzadko się zdarza, by rząd jakiegoś państwa 
miał równocześnie do rozwiązania tyle do-

Sztab generalny sił wojskowych 
Turcji jest przeświadczony, że w wy­
padku zbrojnego konfliktu Wschód- 
Zachód, Sowiety przede wszystkim 
zaatakują granicę turecką. Oświad­
czono to niedawno dziennikarzom 
zachodnim, którzy zwiedzali pewne 
tureckie odcinki graniczne Wyżyny 
Armeńskiej między biblijną górą Ara­
rat i wschodnimi stokami Gór Potyj- 
skich. Wyżyna obejmuje terytoria 
zarówno tureckie jak sowieckie i 
irańskie.

Sowiety mogłyby rzucić na Turcję 
kilka zmotoryzowanych dywizji z 18 
dużych jednostek stacjonowanych na 
Kaukazie. Miałyby one wsparcie 500 
samolotów. Drugą operację zaczepną 
Sowiety mogą planować na południe 
od Góry Ararat w kierunku na Irak.

Wszystkie drogi inwazyjne do 
wschodniej Turcji są trudne do prze­
bycia. Prowadzą przez wąwozy i prze­
łęcze, których obronę ułatwia kształt 
terenu. Ważniejsze strategicznie pun­
kty są ufortyfikowane. Gdyby Rosja­
nom udało się je sforsować, dowódcy 
sił NATO mogliby wysadzić w powie­
trze okoliczne góry ładunkami ato-

Wybory w 1978 R.
Istnieją już przewidywania specja­

listów partyjnych i postronnych 
obserwatorów co do przypuszczal­
nych wyników wyborów kongreso­
wych w przyszłym roku. *

Tak więc sądzi się, że republikanie 
zdobędą od 10 do 20 nowych miejsc w 
Izbie Reprezentantów. Ale i takie 
osiągnięcie nie zagraża demokratom, 
gdyż republikanie będą mieli w naj­
lepszym wypadku 166 kongresmanów 
na ogólną ich ilość 435.

Sądzi się, że w Senacie demokraci, 
którzy mają obecnie 62 senatorów na 
ogólną liczbę 100, mogą zdobyć dodat­
kowo jedno lub dwa miejsca.

Najbardziej interesujące jest, że 
według przewidywań republikanie 
mogą zdobyć od sześciu do 15 stano­
wisk gubematorskich, gdyż wybory 
gubernatorów odbędą się w 37 sta­
nach. 27 obecnych demokratycznych 
gubernatorów stanie do wyborów.

Większość polityków nie sądzi, aby 
prez. Carter miał wpływ na wynik 
kongresowych wyborów w 1978 r.

Hoellen, który poświęcił się jako kandydat 
przeciw mayorowi Richardowi J. Daley, wie­
dząc oczywiście z góry, że nie wygra. Dla 
honoru partii potrzebny był jednak kandydat 
i Hoellen stanął do wyborów. Partia zaś po­
traktowała go z całą bezwzględnością i po­
rzuciła go nie tylko w wyborach (poważne 
koła republikańskie, wpływowe politycznie i 
finansowo, znajdowały się w obozie mayora 
Daley), ale też nie postawiła do jego dyspo­
zycji funduszów kampanijnych.

Hoellen zadłużył się na kampanię i do dnia 
dzisiejszego spłaca te długi z własnych fun­
duszów, przy całkowitej obojętności przywód­
ców partyjnych oraz organizacji republikań­
skiej.

Przykład Hoellena jest jaskrawym wyrazem 
bezwzględności w życiu politycznym, w któ­
rym grają główną rolę egoistyczne interesy, 
a współtowarzysze partyjni porzucają po klę­
skach wyborczych swoich przedstawicieli. Nic 
dziwnego, że i w obecnej sytuacji nie widać 
natłoku kandydatów do republikańskich 
minacji dla przyszłorocznych wyborów.

Tylko
Weekendowe Wydanie
Rocznie (1 yr.) $10.25 
Półrocz. (6 mos.)
Kwartał. (3 mos.)

Afryki Południowej w stosunku do jej własnych, 
czarnych obywateli oraz żądająca od prezy­
denta Jimmy Cartera podjęcia “skutecznych” 
kroków przeciw Pretorii. W Izbie potępiano 
sytuację w Afryce Południowej, a szczególnie 
represje wobec prasy i ludzi, krytykujących 
urzędowy rasizm. Również Senat zajmuje się 
tym zagadnieniem.

Sankcje przeciw Afryce Południowej w za­
kresie dostaw broni mają polegać na wstrzy­
maniu dostaw, co zresztą Stany przestrzegają 
od 1963 roku. Prezydent Carter zaostrzył sank­
cje, wydając zarządzenia, aby nie wysyłano 
i tych rodzajów sprzętu na użytek wojenny, 
jakie mogły mimo wszystko przenikać z racji 
istniejących luk w interpretacji, jak dla przy­
kładu lekkie samoloty.

Głównymi dostawcami broni dla Pretorii 
są Francja i Izrael. Francja stanęła obecnie 
solidarnie u boku Stanów, co zaś uczyni Izrael 
trudno odpowiedzieć, skoro państwo to nie 
stosuje się do rezolucji Narodów Zjednoczonych, 
gdy chodzi o jego żywotne interesy.

Podkreślić też trzeba, że choć Zachód ustąpił 
w sprawie embargo na broń na rzecz państw 
czarnej Afryki, to jednak koła dyplomatyczne 
zdają się nie przywiązywać wielkiej wagi do cent, ale ich slumsy o 12 procent, 
sankcji, skoro wiadomo, że Afryka Południowa 
produkuje we własnym zakresie broń na potrze­
by kraju i stąd może nie odczuć bojkotu w 
zakresie zagranicznych dostaw.

W dn. 10 października Prymas Pol­
ski, ks. Kardynał Stefan Wyszyński, 
poświęcił w kaplicy Arcybiskupów 
Warszawskich w Warszawie wotum, 
które polscy kombatanci złożyli na 
Jasnej Górze w Częstochowie.

Wotum jest w postaci obrazu M.B. 
Częstochowskiej, a szata Matki Bo­
żej jest utkana z odznaczeń wojsko­
wych, przyznanych obrońcom Ojczy­
zny za ich bohaterstwo.

W czasie Mszy św. Prymas Pol­
ski wygłosił kazanie, w którym po­
wiedział m.in. co następuje:

“Dzisiaj też przeżywamy czasy, w 
których ludzie nie chcą słuchać o 
zmartwychwstaniu Chrystusa, ufając 
raczej najrozmaitszym wytworom 
myśli ludzkiej, wierząc w potęgę zło­
ta, srebra i innych wartości, któ­
rych człowiek dotyka rękoma. A prze­
cież Bóg jest Bogiem żywych a nie 
umarłych, On jest początkiem i kre­
sem wszystkiego. A ponieważ jest 
miłością, dlatego kto zaufa Mu, 
ten wie, że miłość nigdy nie usta- 
je. Bóg ukazuje zawsze rozwiązania 
wyższe — przez wiarę. ..

Niekiedy ludzie dużo czynili: po­
święcali się, umierali, oddawali swą 
krew ziemi ojczystej. I zdawało im 
się, że już nic więcej uczynić nie 
mogą dla swojej ojczyzny. Trzeba 
jednakże zawsze pamiętać, że krew, 
ofiary i poświęcenie nieustannie wo­
łają do Pana Zastępów. Jeżeli odda­
li życie za szczytne ideały, za naj­
większe wartości, za Naród i Ojczy­
znę, za podstawowe prawa osoby 
ludzkiej, wtedy Bóg taką ofiarę po­
dejmuje i sprawia, że jest ona owo­
cna.

To Bóg rządzi narodami! Często 
nie możemy tego pojąć i zrozumieć. 
Ale gdy spojrzymy, choćby jednym 
rzutem, na dzieje naszej Ojczyzny, 
zrozumiemy to doskonale. Przecież 
po ostatnim rozbiorze Polski uważa­
no, że wszystko skończone, że Pol­
ska nigdy więcej nie odzyska wolno­
ści. Czyniono na ten temat wielki 
krzyk w całej Europie. Krzyczał car 
na Zamku Warszawskim: “Porzuć­
cie, Polacy, wszelką nadzieję!”. A 
w dniach wybuchu drugiej wojny 
światowej dyktator wołał: “Skończo­
na Polska!”

Tylko na Watykanie papież Pius 
XII mówił o Polsce, która nie chce 
umrzeć i która nie umrze. Mówił 
tak dlatego, że był człowiekiem wie­
rzącym. Wierzył, że Bóg rządzi naro­
dami. Ani car, ani dyktator nie mie­
li tego widzenia. Miał je Sługa Bo­
ży, Ojciec Święty. I swoim oświad­
czeniem — “Polska, która nie chce 
umrzeć” — dodawał otuchy pier­
wszym emigrantom z armii polskiej, 
którzy wraz z kardynałem Hlondem 
znaleźli się na Watykanie, szukając 
tam pociechy.

Takie perspektywy mogą ukazać 
tylko ludzie żywej wiary, którzy wie­
dzą, że Bóg nie umiera i dzieła 
Jego nie umierają, bo wola Jego 
nie ustaje. On może dopuścić cier­
pienie, śmierć, ale może też po- 
dźwignąć. I tak czyni.

mowy mi.
Takie ładunki zwane są przez woj­

skowych “burzącą amunicją atomo­
wą” (atomie demolition munition—w 
skrócie ADM). Lawiny głazów spadły- 
by na głowy czerwonych najeźdźców.

Za prawdopodobieństwem natarcia 
sowieckiego na granicę kaukaską 
przemawia okoliczność, że Moskwa 
chciałaby odebrać Sojuszowi Atlan­
tyckiemu dostęp do źródeł naftowych 
Iraku, oraz do Zatoki Perskiej.

Ponadto ofensywa zmierzająca z 
Kaukuzu na południe mogłaby odcią-. 
gnąć siły sojusznicze z rejonu Dar- 
daneli, które Sowiety chciałyby opa­
nować i zabezpieczyć sobie bezpiecz­
ną komunikację z Morzem Śródziem­
nym.

Biorąc te możliwości pod uwagę 
Turcja mocno obsadziła granicę 
wschodnią, liczącą 450 kilometrów.

Tak długiej granicy z Rosją nie ma 
żadne z państw NATO. Po Turcji 
najdłuższą granicę ma Norwegia: 125 
kilometrów.

Dziennikarzy państw Zachodniego, 
Sojuszu podwieziono pod samą grani- 

(Ciag dalszy na str. 5-ej)

Napięcie Na Pograniczu 
Turecko-Sowieckim

Wotum Polskich Kombatantów 
Na Jasnej Górze

DO INNYCH KRAJÓW:
Tylko

Weekendowe Wydanie
Rocznie (1 yr.) $13.00
Półrocz. (6 mos.) 9.50
Kwartał. (3 mos.) 6.00

W kioskach (News-Stands) — pogedyńczy
Numer Weekendowy (Single Week-End) .......30c

Udział mieszkańców slumsów w 
ogólnej liczbie mieszkańców wynosi: 
w Nairobi — 49 procent; Ankarze — 
60 procent; Abidżamie — 80 procent; 
Kalkucie — 67 procent; Kar es Saleem 
i Casablance — 70 procent; Buena- 
venturze (Kolubia) — 80 procent; 
Addis Abebie — 90 procent.

Coraz więcej miast przekształca się 
w cuchnące koszmary, a mimo to do 
metropolii ciągnie coraz więcej ludzi. 
Paradoksem bowiem jest, że żyje się 
w nich jednak lepiej niż na wsi. 
Odnosi się to przede wszystkim do 
Trzeciego Świata.

W miastach szansa znalezienia ja­
kiegoś zajęcia, szkoły dla dzieci, leka­
rza itp. jest nieporównywalnie więk­
sza niż na wsi. W ten sposób chłopi 
stają się proletariuszami, ludzkość 
maszeruje do slumsów. W Bombaju 
codziennie przybywa conajmniej 1000 
ludzi; w Tokio — 100,000 rocznie; 
w Lagos — 200,000. Co czwarty czło­
wiek w Dżakarcie, a co siódmy w 
Delhi — mieszka w nielegalnie zbu­
dowanym szałasie. Co 15 mieszkaniec 
slumsów w Trzecim Swiecie przybył 
do miasta dopiero w tym roku; miasta 
rosną bez przerwy.

W krajach uprzemysłowionych 
punkt kulminacyjny urbanizacji został 
już przekroczony. W ciągu najbliż­
szych 50 lat miasta Europy wzrosną 
tylko o 4/5; w Oceanii — dwukrotnie- 
w Azji wschodniej — czterokrotnie; 
w Ameryce Łacińskiej — pięciokrot­
nie; w Azji południowej — sześcio­
krotnie; a w Afryce nawet ośmio­
krotnie.

Bulletin of Polish Medicial 
Science and History) 

Zakupy Na Święta
Kola handlowe już zwracają uwagę 

społeczeństwa, że nadchodzi okres 
świąt Bożego Narodzenia i trzeba my­
śleć o zakupach świątecznych.

Boże Narodzenie przypada na nie­
dzielę, to też handel przewiduje, że 
obywatele będą robili zakupy do 
ostatniej chwili. W związku z tym, 
dla przykładu przemysł i handel 
obsługujący dzieci i młodzież zachęca 
rodziców, aby wcześniej zadbali o 
prezenty świąteczne. De w tym posu­
nięcia reklamowego, a ile trafnego 
przewidywania sytuacji, trudno po­
wiedzieć.

Może Poczekać
Doniesienia z Massachusetts, że syn 

b. senatora Roberta Kennedy—Joseph 
Kennedy (bratanek senatora Edwarda 
Kennedy) ma zamiar kandydować na 
kongresmana lub wyższe stanowisko 
stanowe w 1978 r., wywołały nie­
spodziewaną reakcję wyborców.

Wielu demokratów powiedziało 
sondującym opinię zwolennikom Ken- 
nedych,- że Joseph Kennedy “ma za 
wielkie ambicje za wcześnie.” Wobec 
tego rada rodzinna postanowiła, że 
Joseph Kennedy nie będzie kandyda- 
tejn na żadne stanowisko w 1978 r.
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WARUNKI PRENUMERATY
WYSYŁAMY PRZEZ POCZTĘ 

W STANACH ZJEDN. i W KANADZIE
Codzienne 

i Weekendowe
Rocznie (1 yr.) $31.50
Półrocz. (6 mos.) 18.00
Kwartał. (3 mos.) 10.50 
Miesięcz. (1 mo.) 5.00
W kioskach (News-Stands) — pojedynczy
Numer Codziennie (Single Daily Copy) ..

Olbrzymi 
Wzrost Miast

Pod tytułem “Ludzkość maszeruje 
do slumsów: urbanizacja globu ziem 
skiego jest nieodwracalna” zachodnio- 
niemiecki tygodnik “Die Zeit” opu- 
likował artykuł, którego fragmenty 
przytaczamy:

“. . . Zyjemy w wieku, charakte­
ryzującym się największą eksplozją 
demograficzną w historii ludzkości. 
Codziennie przychodzi na świat 127 
min dzieci, codziennie rodzi się o 
20 tys. więcej ludzi, niż ich umiera. 
Ludzie rozmnażają się przy tym naj­
szybciej tam, gdzie są najbiedniejsi, 
gdzie mają najmniej możliwości 
zmiany swego losu.

Obecnie na ziemi żyje 4 miliardy 
ludzi, w roku 2000 będzie przeszło 
6 mid, siedmiu na dziewięciu ludzi 
żyje dziś w krajach biednych, za 25 
lat tam będzie dziewięciu na dziesię­
ciu. W krajach rozwijających się 
ludność podwaja się co 35 lat, nato­
miast w krajach uprzemysłowionych 
co 70 lat.

W ciągu ubiegłych 5 lat 196 min. 
ludzi przeniosło się ze wsi do miast. 
Z tego: w krajach uprzemysłowio­
nych — 3 min, ale w krajach Trze­
ciego Świata — aż 73 min. Największą 
grupę wśród nich stanowią ludzie w 
wieku 15-44 lat, a więc w wieku roz­
rodczym. Wskutek tego w roku 2000 
spośród około 3 miliardów mieszkań­
ców miast 2 miliardy mieszkać będą 
w miastach Trzeciego Świata. Aglo­
meracje te rozrosną się o 6.7 pro-

Tó i Wowo
Erich Kraft, szwajcarski przewodnik górski 

został zwolniony z tej posady po zabłądzeniu z 
grupą turystów — po raz dwudziesty. Ostatnia 
grupa nie narzekała z tego powodu. Jeden z 
nich powiedział z wyrozumiałością: “Nie mie­
liśmy o to żalu do niego, ma on przecież 89 lat.”

Umieszczone poniżej opinie nie zawsze 
są zgodne ze stanowiskiem Redakcji.
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2:00-3:00 po południu

Po meczu wygranym 2:1 przez Nor­
wegów, Oldsberg w asyście tłumu roz­
bawionych norweskich kibiców pił­
karskich spełnił obietnicę. Jego wspi­
naczka na szczyt skoczni transmito­
wana była przez radio norweskie i 
odpowiednio komentowana przez pił­
karskich i narciarskich specjalistów.

Po przerwie R. Duda podwyższa 
na 2:0, kierując piłkę w sam róg 
bramki silnym strzałem. Wojciech 
Tofilo podwyższył wynik na 3:0, od­
bierając wszelkie nadzieje zespołowi 
włoskiemu choćby na remis. Tuż przed 
końcem spotkania Maroons zdobyli 
honorową bramkę w zamieszaniu pod­
bramkowym. “Odkryciem” w tym 
meczu był J. Figura, junior Wisły, 
który świetnie zagrał na obronie, mi­
mo, iż poprzednio grał mecz w re­
zerwie Wisły. Zespół polski mimo, że 
wystąpił w nieco eksperymentalnym 
składzie, grał jednak z życiem i am­
bicją.

bieg w czasie 2 godziny 14 minut
40,8 sekund. Maraton ukończyła mniej 
niż połowa uczestników.

W Wiśle grali: Z. Pisula (bramka), 
E. Anczok, A. Szybalski, J. Samek, 
J. Figura, Z. Krajewski, M. Kuczyń­
ski, W. Tandecki, R. Duda, W. To­
filo, B. Dostał, J. Turkiewicz, Z. Wru- 
tniak, K. Obarzanowski, trener — H. 
Sass; drużyną opiekowali się T. Koz­
łowski i J. Jakubów. Wisła, jako 
mistrz Red Section gra następny mecz 
z mistrzem Blue Section w super- 
meczu sezonu, w niedzielę, 6 listopada 
w Hanson Parku o godzinie 2-ej po poł. 
Zniżkowe bilety w klubie Wisła, wie­
czorami, 4411 W. Fullerton Ave., tel. 
384—9324. Jako przedmecz grają rów­
nież mistrzowie Red i Blue Section 
1-ej Dywizji: Schwaben i Chicago 
Stars.

taneously all over the country in the 
past decade.

Peggy recalls she was nine years 
old the first time she ever put on a 
pair of skates. Within a year she en­
tered the Central Pacific Champion­
ships in San Francisco, in 1959. Com­
peting in the Juvenile Girls division, 
she easily captured first place. Short­
ly after that she entered the Pacific 
Coast Championships in the same 
category and came in last.

“At the time I was crushed,” Peggy 
says today. “Now I think how lucky I 
was. I learned at the very beginning 
what skating and life, too, I suppose 
is all about: to do less than your 
best makes you a loser, even when 
you win.”

REZERWA WISŁY MISTRZEM 
REZERW W RED SECTION

Podopieczni J. Guzika, kapitana ze­
społu i H. Marciniaka, menażera, za­
kończyli zwycięsko sezon 1977, zdoby­
wając mistrzostwo rezerw Red Sec­
tion, bijąc ub. niedzieli b. silny ze­
spól rezerw Maroons 2:0. Zdobywcą 
obu bramek był kapitan drużyny i or­
ganizator zespołu John Guzik; jest on 
również królem strzelców w grupie 
rezerw. Tak więc za dobrą organiza­
cję, za solidarność zawodników, na­
leży im się zaszczytny tytuł Mistrza 
na rok bieżący, 1977. otrzymają oni 
odpowiednie odznaczenia z N.S.L. Jak 
wiadomo — wśród rezerw było wiele 
silnych drużyn Jak Hellenie, Sparta, 
Maroons, które pod koniec sezonu 
miały również szanse na tytuł mistrza. 
Ambicja Wisły pokonała wszystkie 
przeszkody. W tym meczu w zespole 
polskim grali: Z. Wrutniak (bramka), 
E. Drozd, H. Marciniak (mgr.), J. 
Kielczewski, G. Willman, J. Gogola, 
Ch. Labuda, J. Guzik (kpt.), S. Raźny, 
W. Tutaj, W. Kolipas, W. Sieroń, J. 
Figura, J. Turkiewicz, Z. Krajewski, 
A. Szybalski.

Największą jednak niespodziankę 
sprawili piłkarze Odry Opole, wygry­
wając w Warszawie z Legią 0:1. Ze­
spól warszawski gra jakoś “w krat­
kę” _ raz odnosi efektowne zwycię­
stwa wyjazdowe, innym razem pono­
si zaskakujące porażki. Zwycięstwo 
Odry — jak podaje depesza — było 
zasłużone, opolanie pokazali na sta­
dionie Wojska Polskiego rozsądny 
futbol.

Stacja WYŁO—540 KC 
Niedziela 9:30 10:30 rano

CHET GULIŃSKI 
dyr. programów

ZABAWA TANECZNA EAGLES
Zarząd klubu sportowego A.A.C. 

Eagles zaprasza serdecznie wszyst­
kich sympatyków oraz miłośników do­
brej zabawy na kolejną zabawę ta-' 
neczną. Zabawy w klubie Eagles —

KALENDARZYK WISŁY 
WISŁA GRA Z CROA TANS

Już w nadchodzącą niedzielę, 6 li­
stopada rozegrany zostanie “super- 
mecz” Major Division o mistrzostwo 
National Soccer League. Wisła, jako 
mistrz Red Section gra z mistrzem 
Blue Section, Croatans, którzy ubieg­
łej niedzieli w decydującym meczu 
wygrali z Kickers 4:0. Wprawdzie 
Adria, bijąc Green-White 7:0, zdobyła 
tyle samo punktów co drużyna kroa- 
tów, ale lepszym stosunkiem bramek 
Croatans został mistrzem w swej gru­
pie. Zniżkowe bilety w klubie Wisła, 
4411 W. Fullerton Ave., wieczorami. 
Zakończenie sezonu piłkarskiego na 
tutejszym terenie w Hanson Park Sta­
dium, 6 listopada. Wszyscy mile wi­
dziani.

Wisła zapewniła już sobie tytuł mi­
strza jesiennych rozgrywek, chociaż 
do końca tej rundy pozostały do ro- 
zefrania dwie jeszcze kolejki spotkań. 
Krakowianie utrzymali bowiem punk­
tową przewagę nad wiceliderem ŁKS, 
który zremisował z Polonią Bytom 
0:0.

KRAKOWSKA WISŁA 
MISTRZEM JESIENI!

Przed każdą kolejną serią spot­
kań ekstraklasy piłkarskiej kibice 
zadają sobie pytanie: czy Wisła Kra­
ków nadal zachowa miano drużyny 
niepokonanej, czy też przerwana zo­
stanie jej zwycięska passa. W 13, ko­
lejce spotkań, lider tabeli także nie 
doznał porażki, remisując na wła­
snym boisku z Ruchem Chorzów 1:1. 
Był to już piąty remis Wisły w tych 
rozgrywkach, a trzeci kolejno. Mecz 
w Krakowie — jak donosi spóźniona 
depesza — stał na dobrym poziomie, 
a obie drużyny zaprezentowały inte­
resującą i wysoką formę.

Klub Counselites
Mother’s Organizuje 

Spotkanie Towarzyskie 
Klub Counselites Mothers’ przy 

Good Counsel High School, 3900 Peter­
son Ave., organizuje doroczne spot­
kanie towarzyskie połączone z po­
kazem mody, które odbędzie się w 
dniu 9 listopada br. w Chateau Ritz, 
9100 N. Milwaukee w Niles. Początek 
o godzą 6:15, cena biletów wstępu 
$11 od osoby.

Zainteresowani mogą zwracać się 
w sprawie biletów do szkoły, do pani 
Marie Simkowski lub siostry Fru- 
mentii.

Coraz lepiej poczyna sobie mielecka 
Stal, która wreszcie spełnia nadzieje 
kibiców. W 13 kolejce Stal pokonała 
zdecydowanie trzeci dotychczas w ta­
beli zespół Arki Gdynia 3:0. W spot­
kaniu Zagłębie Sosnowiec z Lechem 
Poznań bramek nie było. Zawisza 
Bydgoszcz wygrał z Pogonią Szcze­
cin 1:0.

cę, koło miasteczka Ani, mocno zni­
szczonego przez trzęsienie ziemi.

Mogli tam gołym okiem oglądać 
sowieckie posterunki i wieże obserwa­
cyjne. Widzieli sowieckie zapory z 
drutu kolczastego, które, zdaniem ofi­
cerów tureckich, są naelektryzowane.

Korespondentom dano polecenie, by 
nie fotografowali, nie gestykulowali i 
nie wskazywali ręką na to co widzą 
po drugiej stronie granicznej rzeki 
Arpacay. Polecenie to uzasadniono 
obawą wywołania incydentu dyplo­
matycznego.

Sytuacja w granicznym rejonie Wy­
żyny Armeńskiej jest wciąż napięta. 
•Niedawno sowiecka artyleria 

przeciwlotnicza wystrzeliła 3 pociski 
ziemia-powietrze do tureckiego samo­
lotu myśliwskiego, który przez pomył­
kę znalazł się po drugiej stronie gra­
nicy. Wszystkie pociski chybiły. Kilka 
miesięcy temu dwaj oficerowie Armii

WISŁA MISTRZEM
GRUPY RED SECTION N.S.L. 

WISŁA - MAROONS3:1
Kończąc sezon jesienny, Wisła do­

rzuciła do swego dorobku punktowego 
ubiegłego weekendu jeszcze 3 punkty. 
Jeden punkt za piątkowy remis 1:1 
z Green-White (bramkę dla Wisły 
uzyskał R. Duda) oraz dwa punkty 
za dobrze rozegrany mecz z Maroons 
w niedzielę, 30 października. O ile 
w meczu z Green-White widać było 
braki kondycyjne, o tyle w meczu 
z Maroons Wisła grała cały mecz, 
spędzając większość czasu na przed­
polu przeciwnika. Do przerwy Wisła 
prowadziła 1:0; piękne dośrodkowa- 
nie juniora M. Kuczyńskiego i fa­
chowe wykończenia R. Dudy. ,

POLSKIE 
PROGRAMY RADIOWE 

W CHICAGO 
W KOLEJNOŚCI 
NADAWANIA

“POLSKA W MUZYCE, 
PIEŚNI i SŁOWIE”

Stacja WOPA
Codziennie od 12 w poł. 

do 12:30 po poł,
ADAM 

GRZEGORZEWSKI 
Kierownik i Zarządca

GODZINA SŁONECZNA 
LIDII PUCINSKIEJ

Stacja WEDC
7 dni w tygodniu 

8:30-9:30 rano

NIECODZIENNY FINAŁ
Niespodziewane zwycięstwo piłka­

rzy Norwegii nad Szwecją w meczu 
eliminacyjnym VI grupy europejskiej 
mistrzostw świata, znalazło swój nie­
codzienny i humorystyczny finał. Ing- 
war Oldsberg, szwedzki reporter ra­
diowy, był tak pewien zwycięstwa 
swych rodaków, że tuż przed rozpo­
częciem pojedynku w Oslo złożył na 
radiowej antenie buńczuczne i — jak 
się potem okazało — nieostrożne 0- 
świadczenie: “JEŚLI NORWEGO­
WIE WYGRAJĄ TEN MECZ, JE­
STEM GOTOW WCZOŁGAĆ SIĘ NA 
SKOCZNIE HOLMENKOLLEN”.

“UNCLE” HENRY
CUKIERKA

SKOCZNA POLSKA
MUZYKA

Sobota 
8:00-9:00 rano i 

1:00-2:00 po południu 
WTAQ (1300) 

Niedziela 8:00-9:00 rano

Nie Chcą Jeść Jarzyn
Z badań “National Advisory Coun­

cil on Child Nutrition” wynika, że 
młodzież szkolna, korzystająca ze 
śniadań w szkołach, zwykle pozosta­
wia na talerzach jarzyny. Okazuje się 
również, że dziewczęta marnują wię­
cej żywności niż chłopcy.

Ze śniadań szkolnych korzystało 
w ub. roku szkolnym ponad 26 milio­
nów młodzieży. Program dożywiania 
finansowany jest przez władze fede­
ralne i kosztował w ub. roku $2.5 
Biliona.

Stypendium
Dla Najlepszych

National College of Education ogła­
sza, że studenci pierwszych klas 
wstępujący do kolegium mogą ubiegać 
się o specjalne stypendium, przyzna­
wane najlepszym uczniom. Terminy 
przyznawania stypendiów: 1 listopa­
da, 16 stycznia, 27 marca i 2 kwie­
tnia.

Wszyscy, którzy chcą ubiegać się 
o stypendium powinni przystąpić do 
egzaminu, w którym wymaga się 
napisania eseju i zaprezentowania 
swojej wiedzy w jednej z takich dzie­
dzin jak: j. angielski, matematyka, 
muzykologia, psychologia, nauki spo­
łeczne, nauki ścisłe.

Po dokładne informacje należy zgła­
szać się do Susan Swaback, tel. — 
256-5150, wew. 235.

go Intercollegiate Council, odbyła się 
także udana wiosenna zabawa ta­
neczna (“Spring Fling Disco Festi­
val”), a 13 maja zebranie, na którym 
zdecydowano jeszcze w bieżącym 
kwartale urządzić Festiwal Filmów 
Polskich. Ustalono też datę wyborów 
nowego zarządu PASA, celem uni­
knięcia późnego startu w następnym 
roku. Wybory odbyły się 20 maja 
i dały następujące wyniki:

Prezes: Andrzej Tokarz; wicepre­
zesi: Krzysztof Gielniewski, Roman 
Łobodziński; sekretarz: Bemadyna 
Baran (recording), Marek Faustman 
(corresponding); skarbnik: Grażyna 
Domański.

Po podziękowaniach ustępującemu 
zarządowi, nowy zarząd postanowił 
natychmiast dokonać wyboru dorad­
cy akademickiego, którym ponownie 
został prof. Mocha.

Nowy zarząd przystąpił natych­
miast do realizacji Festiwalu Filmo­
wego, który doszedł do skutku dzię­
ki współpracy prezesa Tokarza i Lu- 
si Dobosz. Ambitnie zaplanowany Fe­
stiwal trwał cały tydzień 23-27 maja 
i składał się z następujących filmów: 
“Wesele”, “Janosik”, “Chłopi”, “Hu- 
bal” i “Dzieje grzechu” (ten ostat­
ni ostatecznie zastąpiono kilku krót- 
ko-metrażowymi filmami).

Ostatnią przedwakacyjną imprezą 
PASA, a drugą pod egidą nowego 
zarządu, był piknik w Lake Gene­
va, który miał miejsce 12 czerwca, 
w dzień oficjalnego zakończenia roku 
akademickiego 1976/77.

Działalność PASA, w pierwszym 
roku jego istnienia, wywołała duże 
zainteresowanie nie tylko na uczelni, 
ale i poza nią. Przyciągnęła ona 
stypendystów z wymiany z Uniwer­
sytetem Wrocławskim. Współpraca 
z Chicago Intercollegiate Council przy­
sporzyła Stowarzyszeniu dochodów. 
Studenci — członkowie PASA (Jan 
Jabłoński, pp. Wintersowie) brali 
udział z prof. Mochą i reprezentan­
tami Polonii (dr J. Smoleński, p. 
Loretta Grabarek, p. Mathilda Ja­
kubowski, p. Walter Smolka i p. 
Robert Radycki) w udanej demon­
stracji w Lane Technical High School 
przeciw zamierzonemu usunięciu kur­
sów języka polskiego z tej szkoły.

Członkowie PASA występowali też 
w imprezach innych organizacji kul­
turalnych w Chicago, mianowicie Pol­
skiego Klubu Kulturalnego, zwłaszcza 
kiedy doradca akademicki PASA, 
prof. Mocha, został wybrany Preze­
sem Polskiego Klubu Kulturalnego w 
Chicago. Na jego bankiet inaugura­
cyjny, który odbył się 5 czerwca, 
przybył prawie cały zarząd PASA," 
z Andrzejem Tokarzem, Romanem 
Łobodzińskim i Bernardyną Baran. 
Tam zostali oni przedstawieni licznie 
zebranym uczestnikom i mieli okazję 
nawiązać kontakty z prezesami i człon­
kami zarządów innych organizacji, 
które też tam były reprezentowane: 
Chicago Intercollegiate Council i Po­
lish American Educators Association, 
przez prezesa obu organizacji, Leo­
narda Krajkiewicza i wiceprezesa 
CIC Romana Łobodzińskiego; Polish 
American Academic Association (Pol­
ski Związek Akademików), przez pre­
zesa Andrzeja Azarjewa; Polish Ame­
rican Congress, przez prezesa Illinois 
Division, Tadeusza Kowalskiego, któ- 

' ry był ponadto mistrzem ceremonii 
' i innych. Te cenne kontakty zapo- 
' wiadały jeszcze większą działalność 

PASA w następnym roku akademic­
kim, o czym będziemy donosić.

(PASA)

PROGRAMY 
MICHAŁA PRZEMYSKIEGO 

Stacja WOPA 
Codziennie

od4-ej do 4:30 po poł.
Sobota 11-11:30 rano
Niedziela 1-2 po poł.

MICHAŁ PRZEMYSKI
Kierownik

BOGLIOLI/ MOSES 
AMATORSKIMI SPORTOWCAMI 

ROKU W U.S.A.
Wendy Boglioli, mistrzyni Stanów 

Zjednoczonych w pływaniu na 100 m 
st. motylkowym i dowolnym oraz Ed­
win Moses, zloty medalista olim­
pijski z Montrealu w biegu na 400 
m płotki zostali wybrani przez AAU 
(Amateur Athletic Union) — najlep­
szymi sportowcami amatorskimi Sta­
nów Zjednoczonych w roku 1977.

“KŁOPOTY 
SIEKIERKÓW”

Staęja WOPA 1490 KC 
w każdy Wtorek, Środę, 

Czwartek i Piątek 
7-7:30 wiecz
Kierownik 

BRONISŁAW ZIELIŃSKI 
Anonserzy

PELAGIA I BRONISŁAW 
MROZOWIE

“GŁOS POLONII’

WOPA — 1490 KC
Codziennie 

od 4:30 pop poł. 
do 6-ej wiecz. 

W Soboty 4-6:30 wiecz.
Pp. Mgr. JÓZEF I SŁAWA 
MIGAŁOWIE, Właściciele

CHET GULIŃSKI 
SHOW

Stacja WOPA—1490 KC
Sobota 12:00-1:00 

Niedziela 10:00-1:00

Pobierajcie tych, którzy ogłaszają 
gię w "Dzienniku Zwitkowym”.

ROBERT 
LEWANDOWSKI

Stacja WSBC—1240 KC 
Codziennie 7-8:30 rano 
2-3 po poł. w niedziele

ROBERT 
LEWANDOWSKI

Właściciel

1400 BIEGACZY NA TRASIE 
MARA TON - A TENY

Młodzi długodystansowcy etiopscy 
zajęli w ub. tygodniu trzy pierwsze 
miejsca w dorocznym biegu mara­
tońskim, organizowanym na trady­
cyjnym dystansie z Maratonu do Aten. 
W biegu wzięło udział 1400 osób w 
wieku od 12 do 90 lat, w tym 50 
kobiet. Meta znajdowała się na wy­
konanym z marmuru stadionie, miej- 

jak wiemy — posiadają wśród mi- scu pierwszych nowożytnych igrzysk 
łośników wyrobioną markę, wspania- olimpijskich (w 1896 roku). Zwycięż 
ją atmosferę i doskonałą kolację. Za- ca> 20-letni Balca Kebede ukończył 
bawa odbędzie się 5 listopada w lo­
kalu klubowym przy 3519 w Funer. 
ton, początek o godz. 8:30 wiecz. Do 
tańca grać będzie doskonała orkiestra 
“Wawele”. Wstęp wraz z kolacją $7.50.

WIADOMOŚCI Z POLSKI 
I O POLSCE

Codziennie 3:30 do 4:00 po poł.

WOPA —1490 kc
5 DNI

Od poniedziałku do piątku
MARIAN CZERNIECKI

Działalność Polsko-Amerykańskiego Stowarzyszenia Studentów 
(PASA—Polish American Student Association) Przy Uniwersytecie 

Illinois Chicago Circle w Roku Akademickim 1976/77
Stowarzyszenie, które jest konty- ( 

nuatorem dawniejszego “Klubu”, o ( 
którym częste wzmianki zamieszcza- 1 
ła “Studencka Polonia”, rozpoczęło - 
swoją działalność zebraniem organi- j 
zacyjnym 18 października 1976 r., w ] 
sali konferencyjnej Wydziału Slawi­
styki, 1250 University Hall. Przepro- , 
wadzono zmianę nazwy na “Stówa- ] 
rzyszenie”, poprawiono i uzupełniono 
dawny statut i wybrano nowy zarząd 
w składzie:

Prezes: Teresa Samulska; wicepre­
zesi: Henry Kowalski, Roman Łobo­
dziński; sekretarz: Lusia Dobosz, 
Ray Stajszczak, Charles Swierkosz; 
skarbnik: Grace Domański.

Na następnym zebraniu, 12 listopa­
da, prof. Frank Mocha został wy­
brany akademickim doradcą Stowa­
rzyszenia. W obu zebraniach brali 
udział wszyscy wykładowcy Poloni­
styki (“Rada Doradcza” Stowarzy­
szenia) z szefem Wydziału Slawisty­
ki dr N. Moravcewichem, oraz ob­
serwatorzy z Polskiego Klubu przy 
Uniwersytecie Chicago. 1 grudnia od­
było się jeszcze jedno zebranie, na 
którym członkowie zarządów dawne­
go “Klubu” i nowego “Stowarzysze­
nia” uhonorowali prof. T. Terleckiego 
za jego długoletnią pracę i starania 
jako doradcy akademickiego Polsko- 
Amerykańskiego Klubu Studenckiego.

Ponieważ Stowarzyszenie (PASA) 
ukonstytuowało się stosunkowo póź­
no, jego działalność nabrała rozma­
chu dopiero w następnych kwarta­
łach roku akademickiego. Pierwszą 
imprezę, 15 stycznia, 1977, był od­
czyt polskiego pisarza i poety, Ju­
liusza Żuławskiego, podróżującego z 
odczytami w Stanach Zjednoczonych 
na zaproszenie Amerykańskiej Rady 
Polskich Klubów Kulturalnych 
(ACPCC). Po krótkim zagajeniu i po­
witaniu obecnych przez prezeskę Sa- 
mulską, prelegenta wprowadził prof. 
Mocha. Niezmiernie interesujący od­
czyt pt. “Byron in Poland” (Byron 
w Polsce), zgromadził wielu słucha­
czy, w tym szereg gości z Polskie­
go Klubu Kulturalnego w Chicago, 
w którym p. Żuławski był prelegen­
tem 16 stycznia (nazajutrz). Odczyt 
zakończył się ożywioną dyskusją, po 
której miało miejsce spotkanie towa­
rzyskie przy kawie, ponczu i cias­
tkach, przygotowanych przez człon­
ków zarządu PASA. Ponieważ Sto­
warzyszenie w tym czasie jeszcze 
nie rozporządzało odpowiednimi fun­
duszami, prof. Mocha wystarał się 
o skromne honorarium dla p. Żuław­
skiego z Polskiego Instytutu Nauko­
wego w Nowym Yorku.

19 lutego PASA, wspólnie z Chi­
cago Intercollegiate Council, zorga­
nizowało bardzo udaną zabawę ta­
neczną (“Valentine Disco Dance”). 
Dochód z zabawy umożliwił Stowa­
rzyszeniu planowanie dalszych im­
prez, na ogólnym zebraniu członków 
23 lutego. Realizacja tych planów 
została przesunięta na następny, wio­
senny kwartał rozpoczęty zebraniem 
1 kwietnia. Licznie zebrani członko­
wie Stowarzyszenia usłyszeli plany 
szeroko zakrojonej działalności, któ­
rych większość udało się Stowarzy­
szeniu zrealizować.

15 kwietnia odbyło się “Spotkanie 
z Romanem Pucińskim”, kandyda­
tem na burmistrza Chicago. Spotka­
nie, zorganizowane przez PASA, było 
dostępne dla wszystkich studentów i 
zgromadziło ponad 100 osób. Ciekawa 
dyskusja przeciągnęła się dłużej niż 
planowali organizatorzy.

22 kwietnia miał miejsce w Chi­
cago Circle “International Day” 
(Dzień Międzynarodowy), w czasie 
którego studenci różnych narodowo­
ści lub grup etnicznych urządzali 
wystawy narodowych produktów i wy­
robów artystycznych, demonstrowali 
narodowe tańce i sprzedawali narodo­
we potrawy. Udział studentów Stowa­
rzyszenia odbył się pod ogólną koor­
dynacją Raymonda Stajszczaka i Te­
resy Samulskiej. PASA odniosło ogro­
mny sukces, zdobywając pierwsze 
miejsce za wystawę, urządzoną głó­
wnie przez Joasię Helenowską, przy 
pomocy Lusi Dobosz i Grażyny Ba­
ron. Ten sukces został przypieczęto­
wany huraganowym występem zapro­
szonego na tę okazję tanecznego ze­
społu “Rzeszowiacy”, w którym tań­
czyli, między innymi, nasi studenci: 
Andrzej Tokarz, Joe Smolen, Regina 
Stecko. Polska kuchnia, pod kierun­
kiem Bożeny Alvarez i Danusi Hor- 
bal, też miała ogromne powodzenie, 
bo była jedną z pierwszych, w któ­
rych zabrakło jedzenia. W czasie 
imprezy odbył się też piękny kon­
cert pianisty Jana Twardowskiego.

7 maja, znowu wspólnie z Chica-

Napięcie Na Pograniczu 
Turecko-Sowieckim

(Dokończenie ze str. 4-ej) 
Czerwonej przeprawili się wpław 
przez spienioną rzekę Arpacay i 
oświadczyli że chcą pozostać na Za­
chodzie. Pociągnęło to za sobą panikę 
i ostre pogotowie po stronie rosyjskiej.

Według doniesień sojuszniczego wy­
wiadu na froncie kaukaskim pojawią 
się niebawem nowe sowieckie czołgi 
typu T 72, co da Sowietom przewagę 
w uzbrojeniu pancernym. Czołgi tu­
reckie, dawniej używane przez Ame­
rykanów, typu M48, są dziś przesta­
rzałe.

Armia turecka stale się modernizu­
je, ale będzie mogła sprostać zbro­
jeniom sowieckim dopiero wówczas, 
gdy Ameryka zniesie embargo na 
dostawy wojskowe dla Turcji nałożone 
po wylądowaniu sił tureckich na Cy­
prze w roku 1974. Oficerowie tureccy 
podkreślali że nieprzyjacielem Turcji 
nie jest Grecja, ale Rosja.

Dziennik Polski (f/ondyn)

Z Bocznej Trybuny Sportowej
P. ROBIN _

Peggy Fleming Special Guest Star 
With Ice Follies At Stadium

The brilliant, charismatic skating 
star, Peggy Fleming will be making 
a “Special Guest Star” appearance 
with Ice Follies during its fourth­
coming run at Chicago Stadium where 
the show opens Tuesday, November 
15 and runs through Sunday, Nov. 27.

The attractive, raven-haired World 
and Olympic champion will be re­
turning to the scene of one of her 
earliest professional appearances, 
where in 1968, she helped draw record 
crowds to the Stadium. Earlier that 
year she had won the Gold Medal 
for the United States at the Winter 
Olympic Games in Grenoble, France.

Peggy was the only American to 
capture a Gold in the Winter Games 
that year. In her thrilling perform­
ances she won the loyalty and af­
fection of national and international 
audiences. She has continued to prove 
magnetic wherever she appears.

Five times the United States Figure 
Skating Champion, three times World 
Figure Skating Champion and, ulti­
mately, Olympic Champion, all with­
in the space of five years, Peggy 
Fleming dominated her competition.

A formidable competitor Peggy- 
carried her highly disciplined athletic 
prowess in a delicately feminine de­
meanor, an unlikelyl combination 
that captivated judges and audiences 
alike. Her phenomenal successes are 
believed to have been responsible 
for the fantastic surge of interest in 
figure skating that has erupted spon-

Oto aktualna tabela po XIII ko­
lejce rozgrywej jesiennych:

1. Wisla 31:5 16—7
2. ŁKS 17:9 14—8
3. Stal 16:1.0 17—11
4. Arka 15:11 11—10
5. Lech 15:11 8—10
6. Legia 13:13 23—15
7. Polonia 12:14 11—10
8. Zawisza 12:14 13—13
9. Zagłębie 12:14 15—16

10. Górnik 11:13 15—11
11. Odra 11:15 13—16
12. Widzew 11:13 14—18
13. Śląsk 11:13 16—21
14. Ruch 10:16 14—17
15. Pogoń 9:17 11—20
16. Szombierki 8:16 6—14
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Pałuki — 
Wyspa Folkloru

(UPI)

Kalendarz Zabaw

sultowaniu się Prezydenta z przywód­
cami Partii Demokratycznej w Kon­
gresie. Najprawdopodobniej zapadnie 
ona jednak jeszcze w tym tygodniu. 
Oryginalnie zakładano, że odlot na­
stąpi z Washingtonu dn. 22 listopada i 
prez. Carter pozostanie poza krajem 
przez 11 dni.

USA Ostrzegają 
Państwa OPEC

Zainteresowanie sztuką ludową 
wzrasta w Polsce i na całym świę­
cie. Na całym niemal obszarze kra­
ju, dzięki ofiarnej pracy działaczy 
kultury i ludzi nauki, udało się oca­
lić od zapomnienia wiele nieprzemi­
jającego piękna, zamkniętego w dre­
wnianych figurkach, bogatych haf­
tach i skromnej, surowej ceramice.

Wystawy ludowych wyrobów są sta­
łym niemal punktem programu wszy­
stkich większych festiwali folklory­
stycznych, przyciągają wielu zainte­
resowanych, dla których jest to czę­
sto pierwsze, bezpośrednie spotkanie 
z ludowymi artystami. Już nie tyl­
ko w muzeach, lecz i domach pry­
watnych spotyka się autentyczną rze­
źbę ludową, a nowe mieszkania w 
miastach ozdabia się zazwyczaj wła­
śnie przedmiotami, których styl i cha­
rakter ukształtowało środowisko wiej­
skie: wycinkami, ceramiką, ple­
cionkami, malowanym fajansem, czy 
ptaszkami z drewna.

Największą co do wielkości i po­
czucia odrębności grupą w Polsce za­
chodniej są Pałuczanie, żyjący na zie­
miach: szubińskiej, żnińskiej i czę­
ściowo mogileńskiej, w wojewódz­
twie bydgoskim. Tam też przetrwa­
ły do dziś najżywiej tradycje sztuki 
ludowej. W wyniku intensywnych ba­
dań i poszukiwań w latach sześć­
dziesiątych zdołało wznowić, przy 
czynnej pomocy starych Pałuczan, 
ginące już dziedziny twórczości ludo­
wej. Znów ruszyło na dużą skalę 
haftowanie czepców, fartuchów i pod- 
spadników, a stare tradycje przypo­
mniały specjalnie zorganizowane kur­
sy haftu dla kobiet i dziewcząt z 
Kcyni oraz okolicznych wsi.

O' powodzeniu akcji zadecydowało 
m.in. ogromne zainteresowanie śro­
dowiska. Uczestniczki kursów, poza 
swoimi zajęciami zdążyły nawet wy­
haftować komplet strojów pałuckich, 
w których zespół regionalny z Kcy­
ni wystąpił na eliminacjach central­
nych drugiego ogólnopolskiego kon­
kursu kapel, śpiewaków i instrumen­
talistów ludowych w Łodzi. Anima­
torka owego ruchu amatorskiego, do 
dziś zresztą kierująca zespołem: Kla­
ra Prillowa, która nie tylko rzeźbi­
ła figurki, kierowała zespołem i mu­
zykowała w kapeli, a także najle­
piej haftowała — przyjęła opiekę 
nad młodym zespołem hafciarek. 
Tak więc obok innych zespołów pa­
łuckich, w Kcyni został założony ce­
peliowski chałupniczy zespół hafciar­
ski, i szlachetne w kompozycji bia­
łe hafty, weszły na krajowy i za­
graniczny rynek.

Dynamiczny rozwój żywych jeszcze 
dziedzin sztuki ludowej Pałuk stał 
się możliwy m.in. dzięki powstaniu 
izby muzycznej w Kcyni oraz muze­
um regionalnego PTTK w Żninie. W 
obu placówkach zgromadzono kil­
kaset zinwentaryzowanych wyrobów 
sztuki ludowej, a personel prowadzi 
działalność popularyzatorską.

Plecionkarstwo należy do najstar­
szych technik, opanowanych przez 
człowieka. Do dziś też przetrwało 
na terenach zasobnych w surowiec. 
Takich zaś nie brak w wojewódz­
twie bydgoskim. Podstawowymi su­
rowcami są korzenie sosny i jałow­
ca, wiklina i słoma. Plecionkarze pa­
łuccy wykazują wiele pomysłowości 
i fantazji. Cecylia Jakubiak ze wsi 
Łaziska potrafi np. pleść koszyki, ale

główną jej pasją są postacie ludz­
kie i zwierzęce oraz domy, wiatra­
ki, traktory itp. Zofia Katulska z An- 
nowa wyczarowuje tacki ze słomy, 
serwetki i różnej wielkości słomiane 
ozdoby żniwne, np. płotki słomiane, 
ozdabiane kwiatkami i wstążkami z 
kolorowej bibułki. Wykonują to rów- 
nieżź dzieci z zespołu Klary Prillo- 
wej.

Prawdziwa, bezpośrednia szczerość 
wyrazu, wyrastająca z głębokiego 
przeżycia tworzącego artysty, jest 
jedną z głównych cech rzeźby ludo­
wej. Pałuccy rzeźbiarze, pod wpły­
wem odbiorców, jakimi stały się mu­
zea i Cepelia, świadomie nawiązują 
do dawnej, świątkarskiej konwencji 
twórczej, starając się jak najwier­
niej przedstawić postacie i akceso­
ria.

Penetracje terenu województwa 
bydgoskiego, prowadzone przez etno­
grafów, dowiodły, że jeszcze obecnie 
występują w zdobnictwie wiejskim 
wnętrz mieszkalnych bukiety ze sztu­
cznych kwiatów. Spotyka się także 
ząbki i firaneczki wycinane z papie­
ru, lub gładkiej bibułki. Starsze ko­
biety potrafią wykonać piękne dzba­
ny ze słomy, lub trzciny i kolorowej 
bibuły, czy papieru, nazywane pają­
kami, które zawiesza się następnie 
pośrodku sufitu. Na Pałukach stosu­
je się dotąd odręczne ozdabianie 
ścian w izbach używając ziemniaków, 
marchwi, buraków lub cykorii, w któ­
rych wycina się proste wzory i ma­
czając w rozrobionej farbce, odbija 
się w niewielkich odstępach. Kobie­
ty pałuckie zdobią podłogi i podwór­
ka wzorami rysowanymi pisakiem. 
Zachowały się także tradycje sypa- 
pania wzorów geometrycznych — 
zwanych “gzygzakami”.

Pospolicie znany jest zwyczaj zwią­
zany z zakończeniem żniw. Na ostat­
ni wóz stawia się babę, zrobioną 
ze snopków słomy i z szumem i 
hałasem obwozi po wsi, polewając wo­
dą. Zwyczaj ten znany jest również 
w Wielkopolsce, obecnie stanowi we­
sołą zabawę a niegdyś miał znacze­
nie magiczne: przysporzenie urodza­
ju i sprowadzenie wiosennych desz­
czów.

Przechowała się też-pamięć odda­
wania gospodarzowi przez przodowni­
cę ostatniego snopka ściętego zbo­
ża oraz uroczystości dożynkowe. Wień­
ce dożynkowe i korony dziś wiążą 
się z zabawami, organizowanymi przez 
instytucje gospodarcze, lub kultural­
ne wsi.

Historia kultury ludowej Pałuk nie 
jest zamknięta rozdziałem dziejów. 
Ludzie kierujący sprawami kultury 
przyczyniają się do jej rozwoju — 
od nich właśnie zależy popieranie 
twórczości w zakresie nauki, sztuki 
i organizacji życia społecznego. Od 
nich, i od tych młodych, którzy stają 
obecnie do pracy, zależy oblicze re­
gionu, oraz uratowanie wartości, koń­
czącej się tradycyjnej kultury ludo­
wej. Mają one być przetworzone i 
wcielone do nowego życia, zachowu­
jąc to, co najpiękniejsze.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza matka, 
babcia i prababcia nasza, śp.

Teofila Bednarowicz
(matka śp. Eleonory Ponticell, 

siostra śp. Wiktorii Skoczylas i śp. 
Władysława Bednaro wieża)

po długiej chorobie, pożegnała się 
z tym światem, opatrzona św. Sa­
kramentami, dnia 31-go paździer­
nika 1977 roku, o godzinie 7:15 
wieczorem w starszym wieku.

Zwłoki odwiedzać można dzisiaj 
po godzinie 2-ej po poł.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 
dnia 3-go listopada, o godzinie 1-ej 
po południu z zakładu pogrzebo­
wego pnr. 6000 N. Milwaukee Ave., 
a stamtąd na cmentarz Elmwood 
Memorial Park, na parcelę fami­
lijną.

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i znajo­
mych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Elfrieda, córka; Feliks Laskie- 
wicz, syn; Clarence Petersen, zięć; 
Wanda, synowa; Władysława Bed­
narowicz, bratowa; wnuczki, pra­
wnuki i prawnuczka, wraz z całą 
rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: Zakład 
Pogrzebowy B.F. Malec i Synowie, 
telefon 774-4100. 

opuściła salę obrad i tym samym do­
prowadziła do zerwania konferencji.

“W czasie sesji przygotowawczych 
Rosjanie kilkanaście razy występo­
wali z takim ostrzeżeniem, a prze­
cież pozostali na sali obrad” — po­
wiedział jeden z delegatów zachod­
nich.

Skrytykowani delegaci Francji, 
Wielkiej Brytanii i Kanady stwierdza­
li w swoich przemówieniach, że 
Związek Sowiecki nie honoruje posta­
nowień zawartych w Umowie Helsiń­
skiej i nie respektuje praw ludzkich 
ani podstawowych zasad wolnościo­
wych.

Delegat francuski Francis Beaucha- 
taud posunął się jeszcze dalej i 
stwierdził bez ogródek, że “w krajach 

- takich jak Związek Sowiecki i Cze­
chosłowacja” . . . pisarze nie mają 
możliwości publikowania swoich 
prac . . . manuskrypty tych prac są 
konfiskowane . . . intelektualistom 
nie pozwala się wykładać ani przyj­
mować zaproszeń na konferencje nau­
kowe, a historyków, artystów, piosen­
karzy, autorów tekstów muzycznych 
i muzyków stawia się przed sąd za 
głoszone przez nich poglądy.”

Woroncow — oprócz pogróżki — 
uderzył w ton lamentu i żalił się, jak 
to trudno jest budować “most współ­
pracy, bezpieczeństwa i przyjaźni” i 
że “trzeba było 10 lat ciężkiej pracy 
ministrów, dyplomatów i tysięcy lu­
dzi aby doprowadzić do tego punktu, 
w którym znajdujemy się obecnie.”

“Ale druga wojna światowa wyka­
zała, że oddziałek złożony z trzech 
żołnierzy może wysadzić most w po­
wietrze” — żalił się Woroncow.

Protest Pułkownika
Moskwa. (NYT) — Pułkownik w sta­

nie spoczynku, 57-letni Lew Owsi- 
szczer, któremu władze sowieckie nie 
pozwalają wyemigrować do Izraela, 
wszedł do biura przyjęć Najwyższe­
go Sowietu na Kremlu i na znak 
protestu pozostawił pakunek zawiera­
jący 16 orderów i medali, zdoby­
tych w drugiej wojnie światowej, oraz 
list do Breżniewa.

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej)
3 inne Kraje czionxowsKie urtc u —• 
Arabię Saudyjską, Nigerię oraz Iran.

Istnieje możliwość odwołania lub 
opóźnienia zagranicznego tournee 
Cartera z powodu trudności jakie 
napotyka w Kongresie zgłoszony 
przez rząd projekt gospodarki energe­
tycznej. W związku z powyższym, pla­
nowane jest wkrótce telewizyjne wy­
stąpienie Prezydenta, całkowicie po­
święcone zagadnieniom energetyki. 
Rzecznik Białego Domu podaje, iż de­
cyzja odnośnie planowanej podróży 
Cartera zapadnie po uprzednim skon-

WASHINGTON. — Senator Hubert Humphrey opuszcza Kapitol 
po zakończeniu pierwszego, po długiej nieobecności dnia pracy. 
Humphrey w sierpniu dowiedział się, że jest nieuleczalnie 
chory na raka. Jego powrót do zawodowych obowiązków wy­
wołał serdeczną owację ze strony wszystkich kolegów w Se­
nacie.

SOBOTA, 5 LISTOPADA

Stow. Parafii Wietrzychowice urzą­
dza Jesienną Zabawę Taneczną w 
sobotę, 5 listopada, w sali Belmont 
Park Post, 5104 W. Belmont Avenue. 
Początek o 8 wieczorem. Orkiestra 
Słowianie, wstęp $3.50 od osoby. 
Dochód z zabawy przeznaczony jest 
na remont kościoła w Wietrzychowi­
cach. — Jan Mirkowski, prezes.

SOBOTA, 5 LISTOPADA
Klub Borek Wielki, z parafii Sę- 

. dziszów, Nr 132 ZKM, urządza zabawę 
towarzyską w sobotę, 5 listopada, w 
sali SWAP, 6005 W. Irving Pk. Rd. 
Początek o 7:30 wieczorem. Kuchnia 
i bar obficie zaopatrzone, do tańca 
grać będzie orkiestra Kujawiak. Za­
praszamy wszystkich małopolan, 
młodzież oraz całą Polonię.

Stefan Zabawski, prezes; Adam 
Ocytko, przew.

Kontrofensy  wa 
w Ogadenie

Przełęcz Kara Marda. (UPI) — 
Wojska etiopskie, wspierane przez 
kubańskich instruktorów i uzbrojo­
ne w broń sowiecką, rozpoczęły kontr­
ofensywę przeciwko powstańcom so- 
malijskim w pustyni Ogaden.

Przywódca tych powstańców, wspie­
ranych czynnie i materiałowo przez 
Somalię, Jama Hassan stwierdził 
wprawdzie, że przewaga w uzbroje­
niu jest po stronie wojsk etiopskich, 
ale zapewnił, że jego wojska zdo­
będą Harar — stolicę prowincji 
— .ponieważ “cały kraj jest prze­
ciwko Etiopom, a Harar zamieszku­
ją Somalijczycy”.

Berkowitz Spotkał Się 
z Matką

New York. (UPI) — David Ber­
kowitz, ulegając namowom przybra­
nego ojca i przyrodniej siostry, osta­
tecznie zgodził się na widzenie z ro­
dzoną matką, która dała go adopto­
wać 24 lata temu. Mrs. Betty Falco 
po raz pierwszy odwiedziła syna w 
więzieniu.

David był wychowany przez 
Pearl Berkowitz, która zmarła w 1967 
roku, co było dla niego ciężkim cio­
sem, twierdzą sąsiedzi.

Władze więzienne podają, iż oskar­
żony o morderstwo 6 osób “Son of 
Sam” kategorycznie odmawiał do­
tychczas wyrażenia zgody na widze­
nie z matką.

Jeśli USA Wystąpią
Genewa (UPI) — Kierownictwo 

ILO — Międzynarodowej Organizacji 
Pracy — ostrzegło, że — jeżeli Stany 
Zjednoczone wystąpią z tej organiza­
cji — trzeba będzie w poważnym 
stopniu zredukować światowy pro­
gram zawodowego szkolenia robotni­
ków i program zabezpieczania praw 
robotniczych.

Msza Sw. Kola
Ziemi Wołyńskiej

Koło Ziemi Wołyńskiej im. Juliusza 
Słowackiego zaprasza członków i sym­
patyków na Mszę św., która odbędzie 
się w niedzielę, 6 listopada, o 12-ej 
w południe, w Kaplicy Ojców Jezui­
tów, 4105 N. Avers Avenue.

Janina Kacprzyk, sekr.
Msza Sw. Za

Zmarłych Weteranów
Matki Złotej Gwiazdy PŁAW, za­

wiadamiają, że Msza św. za zmarłych 
synów i weteranów, zostanie odpra­
wiona w niedzielę, 6 listopada, o 9:30 
rano, w kościele św. Jacka, 3636 W. 
Wolfram.

Przypominamy, że nie będzie obiadu 
po Mszy św. z powodu choroby 
członkiń.

Aniela Grudzień, prezeska

Prawa Ludzkie
Drażnią Moskwę

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej)
Aktem Końcowym Umowy” — powie­
dział ambasador Goldberg.

Jego oświadczenie spotkało się z 
natychmiastową repliką Woroncowa, 
który wprawdzie zrezygnował z po­
gróżek, ale zarzucił Stanom Zjedno­
czonym, że “jak się wydaje” dążą do 
“przywrócenia zimnej wojny.”

“Jakim celom służy ta konferen­
cja?” — zapytywał złagodniały nagle 
Woroncow. “Czy wzajemnemu miota­
niu oskarżeń, czy też usprawnieniu 
wymiany handlowej i zredukowaniu 
arsenałów atomowych?”

Większość delegacji doszła do wnio­
sku, że poniedziałkowe pogróżki Wo­
roncowa miały charakter bluffu i że 
istnieje bardzo małe prawdopodo- 
bfeństwo, aby delegacja sowiecka

Kalendarzyk Posiedzeń
ŚRODA, 2 LISTOPADA

Oddział Tęcza Nr. 40 LMA, odbę­
dzie swe zebranie w środę, 2 listopa­
da, o 12:30 po południu, w sali pnr. 
1805 W. Division. Podczas zebrania — 
wybory urzędników, członkowie pro­
szeni są o obecność.

Maria Filip, sekr. prot.

PIĄTEK, 4 LISTOPADA

Klub Parafii Dąbrowa odbędzie swe 
zebranie w piątek, 4 listopada, o 7:30 
wieczorem, w sali pnr. 5925 W. Diver- 
sey. Do załatwienia dużo ważnych 
spraw — prosimy wszystkich członków 
o obecność. — K. Bamba, prezes; 
M. K. Przybylska, sekr. prot.

Tow. Promień Gwiazd, Gr. 3114 
ZNP, odbędzie swe zebranie w środę, 
2 listopada, w sali Amvets, 3172 N. 
Milwaukee Avenue, o 8 wieczorem. 
Prosimy wszystkich członków o obec­
ność.

Maria Galińska, prezeska; Dorothy 
Klimek, sekr.

PIĄTEK, 4 LISTOPADA
Towarzystwo Białego Orła, Gr. 2727 

ZNP, odbędzie swe miesięczne zebra­
nie w piątek, 4 listopada, w sali Wete­
ranów, 48 i Wood ulica, o 7:30 wieczo­
rem. Składki przyjmowane będą od 
godziny 7. Poruszone będą sprawy 
imprez mających się odbyć w naj­
bliższej przyszłości — prosimy 
wszystkich o obecność.

Franciszek Goryl, prezes; Włady­
sław Tokarz, koresp.

Tow. Gwiazda Wolności, Grupa 
1820 ZNP, odbędzie swe zebranie w 
niedzielę, 6 listopada, o 1:30 po połu­
dniu, w “Bagateli,” 1122 N. Milwau­
kee Avenue. Do załatwienia dużo waż­
nych spraw — prosimy wszystkich 
członków o obecność.

Dr Edward C. Różański, prezes; 
Józef M. Rutkowski, sekr. prot.

Klub Brzeziny odbędzie swe zebra­
nie w niedzielę, 6 listopada, o 2 po po­
łudniu, w zwykłym miejscu posie­
dzeń. Prosimy wszystkich członków 
o przybycie.

Stanisław Jaskulka, prezes, Kata­
rzyna Jaskulka, sekr. prot.

Katastrofa w Kopalni 
Miechowice

W kopalni Miechowice w Bytomiu 
nastąpiło w sposób niespodziewany 
gwałtowne, o niezwykłej sile tąpnię- 
nie, które spowodowało zawał na 
skrzyżowaniu ściany i sąsiadującej z 
nią pochylni. W strefie bezpośrednie­
go zagrożenia znalazło się 17 górni­
ków. W katastrofie zginęło 4 górni­
ków. Pozostałych uratowano. *

NIEDZIELA, 6 LISTOPADA
Klub Powiatu Grybów odbędzie swe 

zebranie w niedzielę, 6 listopada, 
o 2:30 po południu, w sali klubu 
Karlov, 4058 W. 47 ulica. Wszyscy 
członkowie proszeni o przybycie. — 
Albert Furman, prezes; Józef Gaweł, 
sekr. prot. 

Tow. Kopiec Piłsudskiego, Grupa 
1972 ZNP, odbędzie swe zebranie 
w niedzielę, 6 listopada, o 2-ej po 
południu, w sali pnr. 4512 S. Marsh­
field. Sekretarz finansowy obecny 
będzie od godziny 1-ej. Do załatwienia 
dużo ważnych spraw, prosimy wszyst­
kich członków o przybycie. — Bolesław 
Bialic, prezes; Andrzej Sławiński, 
sekr. prot. 

Tow. Ratunkowe Kwików, odbędzie 
swe zebranie w niedzielę, 6 listo­
pada, w sali pnr. 5814 W. Fullerton, 
o 2 po południu. Podajemy do wia­
domości, że 14 stycznia, 1978 r. 
odbędzie się zabawa wiosenna na­
szego Towarzystwa, a 14 października, 
1978 r., Bankiet Jubileuszowy. Prosi­
my o uwzględnienie tych dat przez 
inne kluby w przygotowaniu imprez 
na rok 1978. — Jan Pieprznik, prezes; 
Zofia La tuszek, sekr.

Klub Przyjaciół Ziemi Rzeszowskiej 
odbędzie swe posiedzenie w niedzielę, 
6 listopada, w The Club Room, 5356 W. 
Belmont Avenue. Początek o 3 po 
południu. Ponieważ jest nowopowsta­
ły klub, zachęcamy wszystkie osoby 
pochodzące z ziemi rzeszowskiej do 
przybycia i wzięcia udziału w opraco­
waniu rozwoju i działalności klubu. 
Podczas zebrania wybrany zostanie 
zarząd. 

Klub Przyjaciół Miasta Żabna 
odbędzie swe zebranie w niedzielę, 
6 listopada, w sali weteranów, 3024 N. 
laramie. Początek punktualnie o 3 
po południu. Prosimy wszystkich o 
obecność. — Kazimierz Matug, pre­
zes; Zbigniew Giza, sekr. '* ‘

Dla Krewnych i Przyjaciół

NA ŚWIĘTA
Prosimy zamówić prenumeratę Dziennika Związkowego 

W STANACH ZJEDNOCZONYCH i W KANADZIE 
(United States and Canada)

CODZIENNIE i NA
WEEKEND

(Daily and Weekend)
Q Na rok (1 year) $31.50 
2] Na pół roku (6 mo.) $18.00 
Q Na kwartał (3 mo.) $10.50
Q Na miesiąc (1 mo.) $ 5.00

TYLKO WEEKENDOWE 
WYDANIE

(Weekend Only)
Q Na rok (1 year) ....$10.25
2] Na pół roku (6 mo.) $6.75 
Q Na kwartał (3 mo.) $4.00

Wysłać na adres:  
Imię i Nazwisko ..................
Ulica  
Miasto Stan Zip Code ...................

Z polecenia: 

Załączam Q czek Q Prze^az pieniężny na sumę $ ...............

Opłatę za prenumeratę prosimy wysłać w formie czeku lub przekazu 
pieniężnego (Money Order). — Wysyłanie gotówki jest ryzykowne.

DZIENNIK ZWIĄZKO WY
1201 Milwaukee Avenue Chicago, HI. 60622

★ Usługi * USŁUGI

CLERK TYPIST 
TRAINEE

You may qualify if you are 17 or older 
and have a strong desire to improve 
your job skills.
Full financial assistance and scholar­
ships available.
CALL AL WILKOWSKI 

939-3317
TRAINCOINC.

53 W. Jackson__________Chicago, Ill.

TRUCK DRIVER 
TRAINING

You may qualify if: 1. you are 21 or 
older, 2. you have a good driving 
record.
Full financial assistance and scholar­
ships available. Must be suburban 
Cook county resident.
CALL AL WILKOWSKI 

939-3317
TRAINCOINC.

53 W. Jackson_________Chicago, Ill.

PRZYGOTUJCIE AUTO NA ZIMĘ!!!
FACHOWA, UCZCIWA I SZYBKA OBSŁUGA 

Przystępne Ceny — Mówimy Po Polsku.
• ZMIANA OLIWY i FILTRÓW  ......... tylko $9.95
• DARMO GREASING — z tym ogłoszeniem.
• REPERACJE MOTORÓW i KAROSERII.
• Malowanie wszystkich modeli • Specjaliści od Corvette' 
Robota gwarantowana. — Dajemy zastępcze auto. — 583-8633 

Best Auto Frame Shop — 3105 N. Rockwell
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Sukces Krakowskiego 
Teatru Starego 

w Berlinie
Berlińska publiczność zgotowała 

aktorom krakowskiego Teatru Sta­
rego i reżyserowi sztuki “Biesy”, A. 
Wajdzie, entuzjastyczną owację. Jak 
pisze korespondent agencji ADN, 
burzliwe oklaski i okrzyki “brawo, 
brawo” nie milkły przez długie minu­
ty po zakończeniu przedstawienia 
“Biesów” Dostojewskiego w scenicz­
nej wersji Camusa.

Polski spektakl oceniony został 
w stolicy NRD jako wydarzenie na 
najwyższym poziomie artystycznym.

it Praca Żeńska
KOBIETY do pracy dla kompanii 
sprzątającej domy. 679-0021,________

POTRZEBNE SZWACZKI 
na maszynach do Szycia. 

Zgłoszenia do: 
ANGELAIR BRIDAL MFG. 

416 S. Franklin St. 4-te piętro

POTRZEBNE 
KOBIETY

Do pracy przy wykańczaniu 
futer. Stała dobra praca, do­
bra zapłata i inne świadczenia. 

Zgłoszenia:
BRUNO & JOSEPH INC. 
17 N. State St.—Room 1000 

Tel. 3324340
EXPERIENCED WOMEN

it Praca Męska 
AUTOMATIC 

SCREW MACHINE 
NEW BRITAIN

Set & operate sharpen own tools & 
maintain repairs on machines. Days 
only. Bonus, profit sharing & hospi­
talization. Excellent starting wage to 
those who can handle job.

R.F.MAUCO. 
________ 673-4292________

POTRZEBNI 
MĘŻCZYŹNI 

Do szlifowania narzędzi 
Do wykrawania narzędzi 

Muszą być doświadczeni. Najwyższa 
zapłata dla najlepszego fachowca. 
Plan ubezpieczeniowy na szpital, 
udział w zyskach, płatne wakacje 
i święta.

Dzwonić do MR. RUDY 
lub zgłaszać się do: 

A.A.A. SAW 
TOOL CO. 

1401 W. Washington St. 
__________738-4100 _________

WILL TRAIN 
MECHANICALLY 
INCLINED MAN 

For general shop work. Good starting 
salary, paid holidays, insurance and 
vacation. Annlv in person:

AIR-MITE DIVICES 
4739 W. Montrose

CIEŚLE
For light assembly work in a clean air 
conditioned plant. Will train. Profit 
sharing, free hosp., paid holidays and 
vacation. Must speak English.

Apply in Person
AERONAUTICAL ELECTRIC 
_______ 5656 Northwest Hwy,_______  

POTRZEBNA 
POLSKA KUCHARKA 

z doświadczeniem, 
do polskiej restauracji. — dzwonić: 

247-1376 lub 476-1538,

it Praca 

Gospodarstwo Domowe 
i Praca Janitorska 

North Riverside Shopping Center. 
$3.10 na godzinę początkowo.

_________ 871-5007__________

Dobrze 
Wyrobiona Firma 

poszukuje doświadczonego 
GRAWERA NA SZKLE 

(Glass Engravers) . 
Will Sponsor immingrants. 
Poręczymy za imigrantów.

Blisko publicznej komunikacji 
do miasta.

MONOGRAM 
OF EVANSTON 

2108 Jackson 
Evanston, Ill. 60201 

Tel. 273-3764

GENERAL OFFICE

Call for appointment:

5274428
Ask for: Mrs. FLYNN.

BINDERY
FOLDER & CUTTER 

OPERATORS
Top pay, fringe benefits, 2 wks. vaca­
tion after 1st yr. Plenty of overtime, 
holidays, etc.
_____________595-3038_____________
Medical Opportunities

RN’s&LPN’s
3-11 Openings. Must Be Currently Li­
censed in Illinois. Apply

Swedish Retirement Assoc. 
328-8700

HELP!
This is no time to be subtle. One of the 
worlds leading Home Care Appliance 
Company is seeking additional Part 
Time sales people to fill immediate 
openings for selling and demonstrating 
HOOVER Appliances at leading North 
& Northwest Suburban Department 
Stores.
We will train the right people & 
provide salary plus bonus!

Call Dave Knox at:

344-3800 
THE HOOVER 

COMPANY 
Equal Opportunity Employer M/F

Przeszkolimy osobę, która może zara­
biać rocznie do $20,000 w pracy na 
zewnątrz. Musi posiadać pewną zna­
jomość ciesielki, lub być zręcznym w 
posługiwaniu się narzędziami.

Dzwońcie 736-0015
________ tylko wieczorem_________

TAILOR
Experienced person for alterations in 
men’s retail store. Full time 9 to 6 p.m. 
plus O.T. Good salary. Must speak 
English.

JINBY’S
201 No. State 

_____________332-3930_____________  
POSZUKIWANY zręczny do roboty 
przy porządkach domu na kilka dni. 
Sklep: 2921N. Milwaukee.

it Pomoc Domowa
GOSPOSIA — zamieszkać z możliwo­
ścią zarobienia ekstra pieniędzy. 
Musi lubić dzieci. Znać trochę angiel­
skiego. Własny pokój, TV. Dobra 
zapłata. 835-3958. _______

WOMAN TO CARE FOR
Elderly Evanston Man

5% day week, general housework 
and cooking. Call:

Mr. Rosenbloom — 263-6380
POTRZEBNA opiekunka do dwojga 
dzieci, od 4—6-ej po południu. 
Na Jackowie. Tel. 2824609,_________
HOUSEKEEPER - child care. Live 
in. $100 — week, room, board. 
____________ 448-4212._____________

RELIABLE 
FULL TIME CLEANING 

Lady, permanent. Top pay for right 
person. Own transportation necessary. 
Northwest suburb. Some English. 

_____________882-7887_____________  
TOWARZYSZKA mówiąca po polsku i 
trochę po angielsku potrzebna do 
starszej pani. Mieszkanie, utrzymanie 
i zapłata. Północno-zachodnia dziel­
nica. 622-8537.
OPIEKUNKA do dzieci. Lekka praca 
domowa. $100 tygodniowo — mieszka­
nie, wyżywienie. Musi rozumieć po 
angielsku i mówić choć trochę po 
angielsku. Dzwonić po angielsku:
 965-5251 

LIVEINHOU; EEPER
6 or 7 days per week. 4 children. No 
cooking. Western suburb. Good salary. 
Must speak some English. Age 30 to 50.

887-7378
KIND GENTLE WOMAN 
To assist semi invalid gentleman, 5 
day week good top pay. References. 
Some English necessary. Light house­
keeping. Skokie.

966-6025 after 6 p.m.
LAKE SHORE DRIVE HIGH RISE 

Light housework. Small apt. Elderly 
gentleman. 5 day week. 10 a.m. to 4 
p.m. No laundry. Some English neces­
sary. Good pay. References.

Write c/oAF BOX 1029 
225 W. WASHINGTON ST. 
CHICAGO. ILLINOIS 60606

★ Praca 

TODAY
Learn the Restaurant Field!

Move Up From Within in a Well Paying Career With Pillsbury 
Co.'s Poppin Fresh Pie Shops
No matter what type of education you have, you can learn and 
move fast In the fastest growing Industry in the U S. TODAY!
Start as: COOKS

Full or Part Time/Days-Afternoons
Start Your Future Now: Earn While You Learn 

Apply After 3PM

425 N. Harlem Oak Park Mall
tunlty employer m/f .386-1083

POPPIN FRESH PIE SHOP

jt Praca Męska •fr Praca Męska

BENCH MACHINIST
For Diverse bench operations including sub assembly 
of Packaging Machinery. Good Fringe Benefits.

REDINGTON INC.
3000 St. Charles Rd., Bellwood 

544-7100 287-4200

DO OBSŁUGI tokarki 
Musi być doświadczony i pracować z 
rysunków technicznych. Wiele nadgo­
dzin, dobre warunki pracy.
RAJNER QUALITY MACHINE WORKS 
4517 W. Thomas St. 276-1760
_______ pytać o Dick Rajner________ 

POTRZEBA MĘŻCZYZN 
Do ogólnej pracy jako “clean-up 
men”. Zmiana od 11 rano — 7:30 
wieczorem.

SLOTKOWSKI SAUSAGE CO. 
_______ 2021 West 18-ta Ulica_______  

Help Wanted 
MEN

TOOL GRINDERS 
TOOL CUTTERS 

Must be experienced. Top wages for 
top men. Hospitalization insurance 
plan. Profit sharing, paid vacation 
and holidays.

Call MR. RUDY or apply:

A.A.A. SAW 
& TOOL CO. 
1401W. Washington St.

Tel. 738-4100

WARSZTAT 
MASZYNOWY 

Potrzebni doświadczeni na “drill 
press” — wiertarce i ręcznej ma­
szynie śrubowej, "screw’’, oraz z 
umiejętnością posługiwania się na­
rzędziami i nastawianiem maszyn. 
Dobra okazja dla odpowiedniej osoby. 
Dobra zapłata, wszystkie świadczenia, 
strzeżony parking. Muszą mówić 
choć trochę po angielsku. Otwarcie 
dla 2 osób.

STOELTING CO.
1350 S. Kostner Ave. 

Tel. 522-4500
(Dajemy równe szańce każdemu)

HELP WANTED
MEN

POWER TOOL 
REPAIR MEN 

FOR ELECTRICAL AND AIR TOOLS. 
Must be experienced. Top wages for 
top men. Hospitalization insurance 
plan. Profit sharing, paid vacation 
and holidays.

A.A.A. SAW
& TOOL CO.

1401W. Washington 
Cah MR. RUDY: 

_______ Tel. 738-4100 ______

MACHINISTS
Full time, day or night shifts. Experi­
ence preferred but will train.

Call or apply

766-0079

CREST MACHINE CO. ' 
911 Lively Blvd 

_______ Wood Dale, II._______

JANITOR
z prawem jazdy. 4 godziny 
dziennie. $3.00 na godzinę.

276-9267 

POTRZEBNI 
MĘŻCZYŹNI

Do reperacji elektrycznych 
i pneumatycznych narzędzi

Muszą być doświadczeni. Najwyższa 
zapłata dla najlepszych fachowców. 
Plan ubezpieczeniowy na szpital, 
udział w zyskach, płatne wakacje 
i święta.

A.A.A. SAW 
& TOOL CO.
1401 W. Washington St.

Dzwonić do MR. RUDY
738-4100

MAINTENANCE 
MECHANICS 

We need experienced men in in­
stalling, maintaining, and repair­
ing high speed production machi­
nery and general plant machi­
nery. Good benefits provided. 

PRECISION VALVE CORP.
2930 N. Ashland Ave. 

348-1201

YOUNG MAN FOR 
PRODUCTION CONTROL

High School graduate. Polish language 
helpful. Also tool & die maker re­
pairman. Good opportunity.

Apply in person.
CELCO INDUSTRIES

_______ 2440 N. Narragansett_______

WHOLESALE 
MEAT COMPANY 

will train to be hamburger grinder. 
Requires physical work. Will train to 
operate grinding machine. Good op­
portunities.

Call OSCAR after 3 p.m. 
8294300

HURTOWNIA MIĘSNA 
przeszkoli mężczyznę w mieleniu mię­
sa na “hamburgery”. Wymagana 
praca fizyczna. Nauczymy używać 
maszyny do mielenia. Dobra okazja. 
Dzwońcie do OSCAR’a 

8294300 po 3-ej po poi.

BURNING MACHINE
OPERATOR

Operator for AIRCO #50 Travograph 
burning machine. Electric Eye. Ra- 
diagraph Burners also. Must be ex­
perienced. Top wages.

E. Blacke 
JOHN MOHR & SONS 

3200 E. 96th St.
Chicago, IL. 60617 768-0650

An Equal Opportunity Employer

BENCH REPAIRMAN
Experience in REPAIRS of SOLID 
STATE HI-FI EQUIPMENT, TAPE 
RECORDERS and COLOR TV. GOOD 
WAGES and Working Conditions. Ex­
cellent opportunity.

AMERICAN WIDE 
RADIO CORP.

♦____ Call 887-1250
ROBOTNIKOW

DO OGOLNEJ PRACY
Początkowa zaplata $3.25 za godzinę 

Zgłoszenia osobiście do 
NORTH SHORE STEEL CO. 

2101N. Railroad Ave.
Glenview, 11.

GENERAL FACTORY 
Need good men for work in 
Plating Plant. Good working 
conditions & benefits.

CALL 666-6732

&

AUTOMATIC 
SCREW MACHINE 

OPERATOR OR 
SET-UP MAN 

multiple spindle or BrowneFor
Sharp. Full or part time. All bene­
fits plus profit sharing, plus a good 
place to work.
Call 735-0122 ask for TONY MIKUS.

WESTERN SCREW 
MACH. PROD. CORP. 
4301S. Knox Ave. Chicago

A-l EXPERIENCED 
SHIPPING AND 

RECEIVING CLERK 
Top salary with established com­
pany. Paid vacations, holidays, and 
insurance, bonus.

AIR-MITE DEVICES 
4739 W. Montrose Ave.

Shipping & 
Receiving Clerk 

Ages 15 to 19 Preferred 
Small engineering firm 

No experience necessary 
Please Call For Appointment 

595-9600 Mr. Contos 
HARCO CORP.

Franklin Park, Ill.

ASSEMBLERS
For light machine assembly 
on 1st shift. Must speak Eng­
lish. Good wages and benefits 
including profit sharing and 
insurance. Manufacturer of 
high speed Flexographic 
presses.
Take Waukegan road to Grove 
St., west on Grove St. to Depot 
St. and north on Depot St. 
one block.

WEBTR0N 
CORPORATION 
1234 Depot St.

Glenview, Illinois 
724-6600

it Kontraktorzy★ Kontraktorzy
—&

it Praca Męska

M/F

★ Do Wynajęcia

it Parcele Cmentarne

it Przeprowadzki

JABŁKA - Dickens 2-9741

* AUTO

VISTULA MOVING CO.

★ RUMMAGE SALE

it Interesy

Jeden blok do kościoła św. Konstancji. 
Drewniany 2 mieszkaniowy obity, 2x5. 
Oba mieszkania odremontowane. Peł­
na piwnica i strych. Nowy garaż na 2 
auta. Kryte tylne werandy. Otwarty 
w niedzielę, 6-go listopada, od 1—5-ej.

MEBLE do sypialni "z podwójnym 
łóżkiem. RO 4-1337.

5% POKOI. 5105 W. Altgeld. NA 
2-6172.

KOMPLETNE umeblowanie pokoju 
rodzinnego. 50 jardów czekoladowego 
koloru dywan nylonowy — w dosko­
nałym stanie $200. 9 stopowa sofa 
— $100. Wyścielany kolebacz z pod­
nóżkiem (ottoman) — $50. Drewnia­
ny stół do gier z 4 krzesłami w 
doskonałym stanie — $150. Dzwonić 
5644381.

GIANT RUMMAGE SALE 
Furniture, appliances, household 
goods and clothes. Great bargains! 

Saturday, Nov. 5th., 10 to 5.
UPTOWN CENTER HULL HOUSE 

4520 N. Beacon, Chicago.

5707 W. AINSLIE AVE. 
(4900 Północ)

YOGURT&ICE CREAM 
PARLOR 

MAKE YOUR OWN SUN­
DAES. INDOOR OUTDOOR 
SEATING. UNUSUAL OPPOR- 
T UNITY. - CALL 965-2652.

SCHIELKA REALTY
Tel. 286-8288

ORAZ PRZEWÓZ TOWARÓW 

Niskie Ceny—Fachowa Praca 
—Obsługa Całą Dobę

Tel. 685-5428

OWNER SACRIFICE 
FOR QUICK SALE 

ON ACCOUNT OF ILLNESS 
FRESH AND FROZEN 
SEA FOOD MARKET 

RETAIL & WHOLESALE 
DISTRUBUTOR of—ROCK SHRIMPS 

(Taste like Lobąfer)
The ONLY Sea Food Market in West 
Lake County. Great basis for seafood 
and Deli combination on a National 
Franchise Scale. The Deli Business is 
next to Eating Out — As Our Fast 
Food Franchises are proving.
Include Property (Beautiful Modern 
4 Room Apartment) Plus Inventory 
and Additional Equipment for 3 more 
units. $100,000.
ILLNESS Forces Owner to SELL — 
asking price negotiable.

CALL OWNER 
(ROUND LAKE, ILL.) 

546-2844

WOODLAWN CEMETERY
TWO - 6 GRAVE PLOTS 

Forest Lawn Section Lots No’s. 405- 
418. Will divide into 2 or 4 grave plots 
Reasonable offers considered. 
692-2128 or 698-28513824 W. NORTH AVE.

Duże 4 pokojowe mieszkanie z 2 sy­
pialniami, ogrzewane, na 1 piętrze. 
Kryta wykładana okładziną weranda. 
Blisko komunikacji do śródmieścia i 
sklepów. $135 miesięcznie, umowa i 
depozyt asekuracyjny na 1 miesiąc. 

227-1900

CENY WZRASTAJĄ 
NAJLEPSZA OSZCZĘDNOŚĆ 

TO ZROBIĆ RAZ, A DOBRZE 
Jako fachowcy wykonamy każdą 
małą czy dużą naprawę wewnątrz 

czy zewnątrz budynku 
najoszczędniej. Dzwońcie zaraz 
— Zanim się rozpocznie pośpiech' 
Również w nagłych wypadkach. 
General Contracting Co.

4146 W. Armitage 
278-1525

DO SPRZEDANIA 
SKLEP KRAWIECKI 

z całym wyposażeniem. 
3440 W. Barry 

539-3929

3282 N. Milwaukee
777-5333

PIEKARNIA NA SPRZEDAŻ 
Około $100,000 rocznego dochodu. 
Położona przy głównej handlowej 
ulicy, w południowo-zachodniej dziel­
nicy miasta. Dzwonić po 10-ej rano: 

778-5479

JOHN’S MOVING CO.
Doświadczona polska firma 
przewozowa. Solidna. Ubez­
pieczona. Przeprowadzki 
mebli z mieszkań i biur. 
Małe i duże.

Tel. 463-6015

ARTHUR 
MOVING & PACKING CO

Polska doświadczona firma 
przewozowa. 

PRZEPROWADZKI TANIO, 
SOLIDNE IZ GWARANCJĄ.

588-5567
od 8-ej do 8-ej wieczorem.

Auta Na Sprzedaż
74 NOVA —$2,200
73 IMP ALA —$1,800
72 BUICK LA SABRE — $1,600
71 GREMLIN —$750
70 NOVA —$800
70 PONTIAC Bonneville — $600

MACHINE SHOP 
FOREMAN 

MACHINIST: Ready to Move Up. 
Growing company needs the right 
person to head up expanding machine 
shop portion of plant. If you are a 
GOOD general machinist with setup 
ability and the ability to lead men, 
work with and coordinate schedules. 

Call L. Kirk
543-2120

Located in Addison 
Equal Opportunity Employer

Central Furniture
1348 MILWAUKEE 

Polskie Kierownictwo 
Zawiadamia, Że 

W OKRESIE JESIENNYM 
CENY MEBLI I “APPLIANCES” 

ZOSTAŁY ZNIŻONE 
OTO PARĘ PRZYKŁADÓW 
TEGO, ILE OSZCZĘDZICIE 
Korzystając z Tych Taniości 

Komplet mebli do bawialni włą­
czając lampy ze stolikami....$183

Komplety mebli do sypialni........ $119
Łóżka piętrowe “bunk” lub “Hol­

lywood”................ ...................$ 58
Kanapa i fotele............................... $139
Kanapa rozkładana do spania.... $ 95 
Telewizja kolorowa........................ $269
Materace......... . ........................... $19.88
Komplety mebli do kuchni: stół, 

. i cztery krzesła........................... $ 74
Kuchnie gazowe (gas ranges).... $199 
Lodówki lub zamrażacze

(“freezers”)..............................$168
Z 6 sztuk drewniane komplety do 

jadalni................  $399
Materace z podstawą sprężynową

pełnego rozmiaru.......................$ 79
Niemieckie szafkowe “stereotype

players” od................................$389
(Kombinacja Patefonu - Radia i 

Magnetofonu)
Łatwe Spłaty—Mówimy Po Polsku 
Otwarte w Poniedziałki, Czwartki i 
Piątki do 9 Wieczór, We Wtorki, Środy 
i Soboty do 6 Wieczór, w Niedziele 
od 12-ej do 5-ej Po Południu.

Zgłaszajcie Się do Polskiego 
Kierownika

P. Wiktora Kosmaczewskiego
Tel. 486-7838

WSZYSTKIE ODNOWY DOMÓW
SZYBKO — TANIO — SUMIENNIE — FACHOWO
• ROBOTY CIESIELSKIE • OBICIA ALUMINIOWE I INNE • DACHY
• SCHODY • OKNA • WERANDY • PIWNICE • KUCHNIE

• ŁAZIENKI • DODATKOWE POKOJE • FUGOWANIE
• MALOWANIE DOMÓW ZEWNĄTRZ I WEWNĄTRZ >.

• ROBOTA GWARANTOWANA
Dzwonić Do Znanego Kontraktora

Mike Dragowicz 588-6535

POKOJ z używalnością mieszkania 
dla starszej pani. BR 8-2184_________
PRZY HARLEM i Lawrence w no­
wym domu 2 pokoje z kuchnią “garden 
apartment”, z ogrzewaniem, elektry­
ką $240. Telefonować: 8674527.

W PARAFII ST. PETER CANISIUS 
BLISKO

NORTH AVE. I LAVERGNE 
Narożnikowy, murowany. 4 aparta­
menty: 2x5, 2x4. Garaż murowany 
na 2 auta. Pełna cena tylko $42,500,

KNECHT AND CO.
REALTORS

6278 W. North Ave._________  745-0404

EVERGREEN PARK 
Piękny Duży 

10 MIESZKANIOWY BUDYNEK 
Dobry dochód, niewielkie wydatki, do­
bra komunikacja. Idealny dla właści­
ciela, który chce tam zamieszkać. 

323-1374
5 POKOI z 2 sypialniami, oraz 4 
pokoje z 1 sypialnią, 3732 W. Division 
ul. Tel, 725-1403 po 4-ej._____________
4% POKOI, 2-gie piętro, ogrzewane, 
dla małżeństwa w średnim wieku. 
Dobra komunikacja. 3658 N. Neva, 
Tel. 777-5392.
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Władze Federalne Żądają Zwrotu 
Pożyczki Zaciągniętej Przez Stan 
Na Pokrycie Zasiłków Dla Bezrobotnych w 1975 r.

Legislature stanowa* znalazła się 
w obliczu niełatwego zagadnienia, do­
tyczącego stanowego programu ubez­
pieczenia dla bezrobotnych. Zadanie 
postawione stanowym ustawodawcom 
jest podwójne i palące:

— opracować plan finansowy, we­
dług którego spłacony ma być dług 
zaciągnięty od rządu federalnego — 
w wysokości $7.51 milionów — na 
pokrycie zasiłków dla bezrobotnych 
w roku 1975;

— wprowadzić odpowiednie zmiany 
w prawie dotyczącym ubezpieczenia 
dla bezrobotnych, obejmujące nowe 
przepisy federalne, szczególnie włą­
czenie pracowników miejskich, po­
wiatowych i stanowych w program 
zasiłków dla bezrobotnych. _

Jeżeli ustawodawcy nie zatwierdzą

$2 Miliony 
Dla Byłej Żony

Zamożny biznesman chicagoski 
Walter Joseph Henely zgodził się w 
końcu na przyznanie swojej żonie 
Marilyn $2 milionów w ugodzie rozwo­
dowej. Sprawa rozwodowa małżon­
ków Henely zaczęła się w 1975 roku. 
Jedna z ich córek, 15-letnia Barbara 
zamieszka z matką, druga, 17-letnia 
Particia z ojcem.

odpowiedniego planu w następnych 
dwóch tygodniach, władze federalne 
zamierzają narzucić własny projekt 
zwrotu pożyczki, wraz z nałożeniem 
wysokich grzywien na pracodawców, 
za nie wywiązanie się z obowiązku 
wpłacania odpowiedniej sumy na 
fundusz dla bezrobotnych.

W każdym wypadku zwrot pożyczki 
pociągnie za sobą podwyżkę podatku 
na fundusz dla bezrobotnych. Zwięk­
szenie tego podatku, płaconego przez 
pracodawców, wpłynie z kolei na 
wzrost kosztów utrzymania, jako że 
konsument-podatnik jest głównym 
filarem ekonomii. Przedstawiciel 
świata biznesu przewiduje, iż kary 
nałożone przez rząd federalny na 
producentów wynosiłyby około $700 
milionów. /

Władze federalne żądają natych­
miastowego zwrotu $45—$55 milio­
nów w gotówce, lub opracowania 
odpowiedniego planu podatkowego, 
który przyniósłby dochody odpowia­
dające tej sumie, w pierwszym roku 
po wprowadzeniu go w życie. Przed­
stawienie takiego planu wpłynęłoby 
na odroczenie zwrotu pożyczki na 
okres dwóch lat, w którym to czasie 
rząd zredukuje pożyczkę o $100 
milionów.

Córka Wyłudziła 
$16 Tysięcy Od Matki

88-letnia Mabel Osborne, wytoczyła 
w poniedziałek proces swej córce i 
wnukowi, oskarżając ich o wyłudze­
nie od niej $16 tysięcy. W pozwie 
żąda zwrotu oszczędności, oraz $200 
tysięcy tytułem odszkodowania za do­
znaną krzywdę.

W maju, br. Osborne wpłaciła na 
konto oszczędnościowe w spółce Great 
American Federal Savings $8,353, 
mianując swą córkę, Viole J. War­
den, współwłaścicielem. Po upływie 
kilku miesięcy, chciala wycofać pew­
ną kwotę, lecz córka odmówiła od­
dania jej książeczki oszczędnościo­
wej. Gdy zwróciła się do urzędni­
ków banku, została poinformowana, 
iż córka zabroniła im wypłacania ja­
kiejkolwiek sumy staruszce, twier­
dząc że jest ona “niezdolna do zaj­
mowania się własnymi sprawami fi­
nansowymi”. Adwokat matki, Arnold 
I. Shure, podkreślił w pozwie, że jego 
klientka nigdy nie była osądzona jako 
“niezdolna”. W sierpniu br. spółka 
Great American powiadomiła Os­
borne, że córka pobrała z konta 
$7,650, jak głosi pozew: “bez pozwo­
lenia czy upoważnienia”.

Kilka tygodni później wyłudzono od 
staruszki czek na $8,017, który 
otrzymała ze sprzedaży akcji. Według 
oświadczenia poszkodowanej — wnuk 
Allan Warden zabrał ją na “prze­
jażdżkę” samochodową, odmawiając 
później zatrzymania samochodu do 
czasu oddania mu czeku. Około 4:30 
rano Osborne zgodziła się na żądanie 
wnuka i wręczyła mu czek. W po 
zwie, Allan Warden oskarżony jest 
o sfałszowanie podpisu i wpłacenie pie­
niędzy na swoje konto w St. Paul 
Fedefal. Obrońca Osborne wniósł o 
nakaz wstrzymania wypłacenia ja­
kiejkolwiek sumy Warden’owi przez 
St. Paul Federal, do czasu wyroko­
wania w tej sprawie.

Mabel Osborne, zamieszkała w St. 
Petersburg, Florida, przybyła do Chi­
cago, aby jak zawsze, spędzić wa­
kacje z córkami. Obecnie mieszka 
z drugą córką, Mary Belle Yingling, 
w Oak Park, utrzymując się ze skrom­
nych czeków Social Security. Shure 
oznajmił, iż nie stać ją na wyku­
pienie biletu powrotnego do St. Peters­
burg.

Chicago Utrzyma Podatki 
Od Nieruchomości i Dzierżawy

Federalny Sąd Najwyższy wyro­
kiem wydanym w poniedziałek utrzy­
mał w mocy prawo władz miejskich 
Chicago do opodatkowania wszyst­
kich transakcji kupna-sprzedaży nie­
ruchomości oraz umów o dzierżawę. 
Zasadność tego prawa kwestionował 
Stanowy Sąd Najwyższy.

Jak powiedział Daniel Pascale, asy­
stent radcy prawnego miasta, wyrok 
ten ma duże znaczenie dla Chicago, 
zwłaszcza, że zbliża się moment, gdy 
mayor Bilandic przedstawi Radzie 
Miejskiej swój projekt budżetu na 
1978 rok. Jego zdaniem — jednym 
z warunków prawidłowego funkcjono­
wania współczesnej metropolii jest 
swoboda w zakresie nakładania pew­
nych podatków, które są przecież 
jednym z najważniejszych źródeł 
dochodów.

Gdy w roku 1974 mayor Daley 
szukał pokrycia dla ponad bilion do­
larów wynoszącego budżetu miejskie­
go wyszedł z propozycją, aby nało­
żyć między innymi podatek od trans­

akcji kupna-sprzedaży i podatek od 
umów o dzierżawę. Wiele protestów 
budził również podatek nałożony na 
pracodawców zatrudniających więcej 
niż 15 osób. Obowiązani oni byli pła­
cić miastu $3 miesięcznie od każde­
go zatrudnionego. To kontrowersyj­
ne “pogłówne” Sąd Najwyższy rów­
nież utrzymał w mocy.

Proponując nowe podatki mayor 
Daley wyraził przekonanie, że są one 
nieodzowne dla pokrycia podwyżki 
uposażeń policji (6%) i innych pra­
cowników miejskich (5ł/i%) oraz że 
pozwolą na zmniejszenie podatku od 
nieruchomości o $10 milionów rocz­
nie, są więc w interesie miasta i 
wszystkich jego mieszkańców. Oponu­
jąca przeciw temu stanowisku grupa 
podatników wystąpiła na drogę sądo­
wą. Sądy niższej instancji uznały, że 
zarządzenie miejskie w tej sprawie 
jest pozbawione podstaw prawnych, 
natomiast Sąd Najwyższy utrzymał 
podatki.

KUWEJT. — Sekretarz Skarbu Stanów Zjednoczonych, Michael 
Blumenthal (2-gi od prawej) z Sayyed Abdul Rahman Ateeqy (3-ci 
od prawej), po przybyciu do Kuwejtu podczas konferencji 
prasowej. Obaj panowie wymienili uprzejmości pod swoim 
adresem i zapewnili prasę, że kraje ich pozostają w bliskich i 
zażyłych stosunkach gospodarczych i że nafta z Kuwejtu w 
dalszym ciągu płynąć będzie bez przeszkód na rynki amery­
kańskie. (UPI)
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WASHINGTON. — Prezydent Carter w rozmowie z sekretarzem 
Departamentu Zdrowia, Edukacji i Dobroczynności, Joseph’em 
Califano w ogrodzie różanym w Białym Domu, po podpisaniu 
ustawy o zwiększeniu kar za oszustwa dokonywane w ramach 
programu Medicaid i Medicare. (UPI)

Zmiany w Departamencie 
Opieki Nad Dzieckiem i Rodziną

Stanowy departament do spraw opie­
ki nad dzieckiem i rodziną — Illinois 
Department of Children and Family 
Services — stoi w obliczu poważnych 
zmian organizacyjnych i personal­
nych, zwłaszcza wśród pracowników 
wyższego szczebla.

Dyrektor tego departamentu, pani 
Margaret Kennedy zapowiada, że do­
tychczasowy dość mechaniczny po­
dział na 18 okręgów geograficznych 
zostanie zastąpiony nowym, w któ­
rym główny nacisk położy się na 
utworzenie sekcji zagadnieniowych, 
jak np. sekcja adopcji, rodzin zastęp­
czych, ochrony dziecka przed okru­
cieństwem itp., a dopiero obok tych 
sekcji powstanie nieokreślona w tej 
chwili liczba sekcji odpowiedzial­
nych za opiekę nad dzieckiem i ro­
dziną w terenie. Rozszerzenia zakre­
su działalności oraz zwiększenia licz­
by pracowników w IDCFS nie można 
oczekiwać z powodu trudności finan­

sowych i przewidywanej dalszej ten­
dencji do obcinania funduszy na cele 
administracyjne.

Department of Children and Fami­
ly Services był przed kilkoma tygo­
dniami przedmiotem ostrej krytyki 
ze strony gubernatora Thompsona, 
który twierdził, że wewnątrz tego de­
partamentu panuje “demoralizacja, 
chaos i rozprzężenie.” Szczególnie 
ostro zarysowała się nieumiejętność 
współpracy wysokich urzędników z 
prywatnymi instytucjami opieki nad 
dzieckiem, przeradzająca się w pew­
nych wypadkach w jawną wrogość.

Aby uzdrowić stosunki pani Ken­
nedy zamierza zwolnić wielu pracow­
ników, a jej pierwszym krokiem w 
tym kierunku było podziękowanie za 
współpracę pani Dolores Reid, za­
stępcy dyrektora, odpowiedzialnej za 
wydawanie licencji na prowadzenie 
prywatnych instytucji i zakładów 
opieki nad dziećmi.

FBI Ustaliła Tożsamość 
Znalezionego Dziecka

W poniedziałek rano na ławce w 
poczekalni szpitala Holy Cross, w Salt 
I^ake Sity, stan Utah, znaleziono 8- 
miesięczne dziecko, dziewczynkę, 
która — jak przypuszczała policja 
— jest porwaną kilka tygodni temu 
w Chicago z rodzicielskiego domu 
Melliką Cox. Do jej ubrania była przy­
czepiona kartka z notatką następu­
jącej treści: “To jest dziecko, które 
było porwane w Chicago”. Znajdowa­
ła się tam również instrukcja dla 
czytelnika i numer telefonu, na który 
powinien zadzwonić znalazca dziecka.

Policja ustaliła, że abonentem te­
lefonu, którego numer podano na 
kartce jest Bonnie Johnson, 33, oskar­
żony przez władze Indianapolis o 
przewodzenie grupie przestępczej zaj­
mującej się przemytem heroiny mię­
dzy Chicago a Indianapolis. W ostat­
ni piątek został on zwolniony z 
więzienia za kaucją w wysokości 
$50,000.

Johnson stracił na rzecz ojca Mel- 
liki, który zajmuje się zakładami 
sportowymi $25,000, tego samego dnia, 
którego porwano dziewczynkę. John­
son był też pośrednikiem między Ro­
bertem Cox a porywaczami.

Policja otrzymała odciski stóp i

metrykę urodzenia Melliki i przeka­
zała je FBI, które z kolei odesłało 
je, wraz z odciskami stóp znalezio­
nego dziecka, do analizy do Washing- 
tonu.

We wtorek eksperci FBI ustalili, 
na podstawie odcisków stóp, że pod­
rzucone na szpitalnej ławce dziecko 
jest istotnie porwaną miesiąc temu 
Melliką Cox. Jej matka udaje się do 
Salt Lake City, aby odebrać dziecko. 
W międzyczasie dziewczynka znajdu­
je się w zastępczyni domu rodzin­
nym.

Dziewczynka została porwana nocą 
7 października, kiedy znajdowała się 
pod opieką piastunki. Porywacze 
oświadczyli, że rodzice dostaną swo­
je dziecko z powrotem jeżeli jego 
ojciec odda porywaczom ich “starą 
damę”. W slangu wyrażenie to może 
oznaczać narkotyki, stawkę w zakła­
dach sportowych lub kobietę.

Cox przez cały czas poszukiwań 
twierdził, że nie wie czego mogą 
chcieć od niego porywacze. Nie współ­
pracował też z policją, a podczas 
testu na prawdomówność nie wyja­
wił wszystkich znanych mu faktów 
dotyczących porwania.

Uczestnik Zabójstwa 
Czy “Bezwolne Narzędzie”?

Przed Sądem Kryminalnym w 
Chicago toczy się obecnie proces prze­
ciwko Davidowi Sanders, 21, oskarżo­
nemu o współudział w zabójstwie 
Dorothy Cemy, 25, i jej narzeczone­
go Jamesa Schmidta, zamordowa­
nych 3 czerwca 1973 r. przy auto­
stradzie 1-57 w południowej części 
powiatu Cook.

Sanders jest jednym z czterech 
oskarżonych i podczas napadu pro­
wadził samochód, którym jechali 
bandyci. Henry Bribson, 21, oskar­
żony o bezpośrednie zabicie ofiar 
strzałem z pistoletu został uznany 
winnym zarzucanego mu czynu; ła­
wa przysięgłych wydała werdykt o 
jego winie po 97-minutowej debacie, 
w wyrok w sprawie oczekiwany jest 
w najbliższych dniach.

Wg. słów obrońcy Sandersa Jamesa 
D. Montgomery oskarżony był tylko 
“jedną z ofiar tej strasznej nocy”, 
a jego wina sprowadza się wyłącznie 
do . faktu, że zasiadał za kierowni­
cą wozu, którym jechali trzej inni 
oskarżeni. Sanders był przerażony 
i niezdolny do oporu, a jego współ­
towarzysze będąc pod wpływem al­
koholu i narkotyków stanowiliby za­

grożenie również i jego żęcia, gdy­
by odważył się oponować przeciwko 
zbrodni. Pomysł uderzenia w prze­
jeżdżający samochód i zmuszenie go 
w ten sposób do zjechania z drogi 
wyszedł od Bribsona, który zresztą 
przyznał to w trakcie własnego pro­
cesu; Sanders był wyłącznie ślepym 
narzędziem.

Zastępca prokuratora stanowego, 
Michael Ficaro wyraził przeciwny 
pogląd, twierdząc, że oskarżony świa­
domie i z własnej woli współucze­
stniczył w zabójstwie i rabunku o 
czym świadczy nie tylko przebieg 
wydarzeń, ale również jego zacho­
wanie w więzieniu powiatowym. Nie 
wykazał wyrzutów sumienia ani ża­
lu, wyraził się natomiast do jednego 
z współtowarzyszy celi: “Chrześcija­
nie są słabi, bo żebrzą o swoje ży­
cie”. Sam Sanders jest muzułmaninem.

W poniedziałek po południu członko­
wie lawy przysięgłych odbyli wizję 
lokalną, jadąc autobusem na miejsce 
zbrodni. W wizji uczestniczył również 
sędzia Frank W. Barbaro i sam oskar­
żony, eskortowany przez policję sze­
ryfa.

Lekarze w Szpitalu Cook County 
Zapowiadają Demonstrację

Lekarze zatrudnieni w szpitalu Cook 
County ogłosili w poniedziałek, iż nie­
zadowolenie z przedstawionego przez 
administrację szpitala kontraktu, 
zostanie wyrażone akcją protestacyj­
ną, która polegać będzie na zreduko­
waniu usług medycznych na wszyst­
kich oddziałach szpitala i skoncen­
trowaniu tych usług na oddziale na­
głych wypadków gdzie, zdaniem 
protestujących, odczuwa się najwięk­
szy brak dostatecznej opieki lekar­
skiej.

Zrzeszenie Personelu szpitala Cook 
County, reprezentujące 390 lekarzy 
praktykantów i lekarzy etatowych, 
podało do wiadomości, iż nawołuje do 
odrzucenia proponowanego przez 
administrację kontraktu, oraz do 
zatwierdzenia przez wszystkich 
członków planowanej demonstracji, 
podczas głosowania jakie odbędzie się 
w środę i czwartek bieżącego tygodnia.

Zrzeszenie, które strajkowało przez 
18 dni w roku 1975, twierdzi, iż komisja 
zarżądzająca szpitalami i służbą 
zdrowia w po w. Cook nie przedstawiła 
stosownego kontraktu, zawierającego 
wprowadzenie odpowiednich polepszeń 
w usługach medycznych oraz zwięk­
szenia płac dla personelu medycznego.

Ostatni kontrakt między lekarzami 
a komisją wygasł 1 września, b.r.

Prezes Stowarzyszenia Lekarzy, dr 
Terry Conway oznajmił, iż lekarze 
zamierzają opuścić swe stanowiska

na innych oddziałach szpitala na 
cztery godziny w nadchodzący ponie­
działek, aby wzmożyć i przyśpieszyć 
obsługę pacjentów na oddziale na­
głych wypadków. Celem demonstra­
cji, powiedział Conway, jest ukazanie 
konieczności udzielania niezwłocznej 
opieki lekarskiej na tym oddziale.

Według Conway’a, żaden pacjent 
nie powinien czekać na opiekę dłużej 
jak dwie godziny—członkowie zarzą­
du szpitala potwierdzili oświadczenie 
Conway’a, iż obecnie okres czekania 
na udzielenie pomocy medycznej 
często dochodzi do ośmiu godzin. Con­
way dodał, że lekarze natychmiast 
powrócą na opuszczone stanowiska 
pracy, jeżeli zaistnieje konieczność.

Uonway odmówił komentarza, gdy 
zapytano go czy następnym krokiem 
po demonstracji będzie ogłoszenie 
strajku lekarzy. Obecny kontrakt, 
proponowany przez komisje powiato­
wa przewiduje 5.5-procentową pod­
wyżkę płac dla lekarzy. Zrzeszenie 
Personulu Medycznego żąda 8-pro- 
centowej podwyżki.

Praktykanci oraz lekarze etatowi w 
szpitalu Cook County otrzymują 
obecnie wynagrodzenie w wysokości 
$12,200-$17,425 na rok. Lekarze utrzy­
mują, że żądanie ich co do zwięk­
szenia płac jest kwestią drugorzędną 
—zasadniczą sprawą jest polepszenie 
opieki medycznej w tym szpitalu.

Nuklearne “Cmentarzysko 
w Illinois

W północnej części stanu Illinois 
będzie zakopane 70.8 funta wzbogaco­
nego uranu i 34 funty plutono, co prak­
tycznie stanowi wystarczającą ilość 
materiału do produkcji pięciu bomb 
atomowych. Ten materiał radio­
aktywny jest szczelnie zapakowany w 
odpowiednich beczkach i kadziach, o 
pojemności 55 galonów i będzie “po­
grzebany” w rowie przeznaczonym 
na gromadzenie odpadków nuklear­
nych w Sheffield, 111.

Od 1968 do początku 1974 roku zgro­
madzono tu już znaczne ilości mate­
riałów radioaktywnych w pięciu ta­
kich rowach. Ostatni raz przywiezio­
no tu pewne ilości uranu 235 w sierp­
niu tego roku.

Pluton jest najbardziej niebezpiecz­
ny ze wszystkich materiałów radio­
aktywnych. Jego radioaktywność 
trwa ponad 2,400 lat.

James Neel, prezes Louisville 
Nuclear Engineering oświadczył, że 
każdy pojemnik z plutonem i uranem 
zawiera bardzo mało tego materiału. 
Pojemniki te znajdują się w innych 
skrzyniach i paczkach. Theodore B. 
Taylor, fizyk z Uniwersytetu Prince­
ton uważa, że bardzo ważne jest od­
powiednie zabezpieczenie tych zbior­
ników i skrzyń, ponieważ jakiekol­
wiek niedokładności pozwalające na 
wydostanie się choćby malej części 
tego materiału na zewnątrz może spo­
wodować bardzo poważne zniszczenia 
naturalnego środowiska człowieka w 
tych okolicach. Neel zapewnia, że nie 
grozi tu jednak najmniejsze niebez­
pieczeństwo, ponieważ rowy są do­
brze zabezpieczone. Dno rowów sta­
nowi warstwa nieprzenikalnej gliny, 
tak że nie ma mowy o przenikaniu 
promieni radioaktywnych do wód 
głębinowych. Nie podano skąd pocho­
dzą te materiały. ■

Miejsce, w którym zagrzebuje się 
zbędne produkty nuklearne położone 
jest na południowy wschód od Shef­
field. Inne miejsce służące do tego 
samego celu znajdują się w Maxey 
Flats, Ky., Beatty, Nev. oraz w Rich­
land, Washington.

Jeden z czterech największych ro­
wów w Sheffield ma pojemność 
475,963 stóp sześciennych wody. Nie-

Linda Taylor
Znów Nieuchwytna

Znana oszustka wyłudzająca zasiłki 
z opieki społecznej, Linda Taylor, 
osławiona “królowa zapomóg” jest 
znowu poszukiwana przez policję, po­
nieważ już po raz trzeci z kolei nie 
stawiła się przed sądem w sprawie 
o włamanie.

Jej adwokat twierdzi, że jest chora, 
uchylił się jednak od podania aktual­
nego adresu swej klientki, a pojioja 
nie może jej odnaleźć. Sędzia powia­
towego sądu okręgowego, Robert L. 
Skłodowski wyznaczył Taylor nową 
kaucję w wysokości $15.000.

Linda Taylor została w marcu br. 
sądownie uznana winną wyłudzenia 
na szkodę wydziału opieki społecznej 
kwoty $9,800 i zwolniona za kaucją; 
obecnie stoi pod zarzutem dokonania 
kradzieży. 

które z rowów mają 50 stóp szeroko­
ści i 30 głębokości.

Nie jest rzeczą niemożliwą, ale za 
to bardzo trudną, wydobycie kiedyś 
na powierzchnię zakopywanych ma­
teriałów. Do takiej pracy potrzebny 
byłby olbrzymi zespół ludzi. Przedsię­
wzięcie byłoby też bardzo niebez­
pieczne.

Oskarżony o Ciężkie 
Pobicie Dziecka

19-letni mężczyzna został oskarżo­
ny o ciężkie pobicie swego dziewię­
ciomiesięcznego synka we wtorek. 
Lawrence Lee, 5442 W. 63rd PI., 
został zatrzymany w areszcie po na­
łożeniu na niego kaucji w wysoko­
ści $400 tysięcy. Komendant 3 poste­
runku policji, Joseph Curtin, wyra­
ził poważne wątpliwości, gdy zapy­
tano czy lekarze zdołają uratować 
życie dziecka. Curtin powiedział, że 
— według zeznania oskarżonego — Lee 
dopuścił się pobicia syna, ponieważ 
mały zdenerwował go płaczem pod­
czas ciekawego programu TV. Dziec­
ko, które odniosło liczne obrażenia 
wewnętrzne oraz pęknięcia czaszki 
znajduje się w szpitalu Childem’s 
Memorial w stanie krytycznym.

Zbiegł z Więzienia
Z więzienia szeryfa w Carlyle, Ill., 

zbiegł dziś rano 18-letni Rick A. Moore, 
zatrzymany w areszcie za kradzież 
samochodu. Jego ucieczkę spostrze­
żono dopiero po dłuższym czasie. 
Moore jest poszukiwany przez policję 
w Marion County za inne przestęp­
stwa.

Przybywa Studentów 
w Kolegiach Miejskich
Kanclerz kolegiów miejskich, Oscar 

E. Shabat, podał we wtorek do wia­
domości, iż zapisy w kolegiach miej­
skich zwiększyły się o 4.1 procent 
od wiosny br. Podczas wiosennej 
sesji do kolegiów uczęszczało 52,274 
studentów — obecnie rejestr studen­
tów wykazuje ich liczbę jako 54,016.

Niezidentyfikowane
Zwłoki 10-letniego Chłopca

Policja znalazła zwłoki 10- lub 
11-letniego chłopca leżące u podstawy 
słupa wysokiego napięcia przy North 
Western Ry. Najprawdopodobniej pró­
bował on wdrapać się na słup wy­
sokości 80 stóp i spadł z niego głową 
w dół ponosząc śmierć. Policja pro­
wadzi w okolicy poszykiwania innych 
dzieci które mogły bawić się razem 
z chłopcem.

Kierowca Autobusu 
Spowodował Wypadek 
Kierowca autobusu, 33-letni Leonard 

Tillman spowodował w południowej 
części miasta wypadek uderzając w 
tył jadącej przed nim ciężarówki i 
został sam poważnie ranny. Poza 
Tillmanem jeszcze jedna osoba odnio­
sła poważne obrażenia a cztery dalsze 
zostały ranne lżej. Kierowca cięża­
rówki wyszedł z wypadku bez szwanku. 
Tillmana postawiono w stan oskar­
żenia za nieostrożną jazdę.


